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Kio więcej i Mo lepiej
Narada młodzieżowych przodowników pracy

K a t o w i c e  (fś) Wczoraj odbył się w Katowi
cach I  Zjazd Przodowników Młodzieżowego Wyści
gu pracy. W  zjeździe wziął udział woj. gen. Zawadzki, 
Przedstawiciele partii, Zw. Zawodowych, organizacyj 
młodzieżowych, oraz przodownicy nracy z Pstrow
skim i braćmi Bógdołami na czele.

W przemówieniu powitalnym 
wo.i. gen. Zawadzki podniósł, że 
w  Polsce dokonano w  ostatnich 
latach wielu przemian o histo
rycznym znaczeniu. Młodzież — 
rnówił wojewoda — ¿rzez swój 
masowy udział we współzawod
nictwie pracy udowodniła najle- 
hiej, iż zdaje sobie sprawę, żę 
ugruntowanie naszego bytu na
rodowego i podniesienie stopy ży 
nowej szerokich mas zależne jest

od nas samych, a dokonamy tego 
wyłącznie przez wzmożenie wy
dajności pracy. Młodzież musi 
być awangardą bojowników lep
szej przyszłości. Wierzę — powie
dział w zakończeniu woj. gen. Za
wadzki —- że młodzież wypełni 
ciążące na rtiej obowiązki.

Następnie przemawiali przed
stawiciele partii politycznych, Zw. 
Zawodowych i organizacji mło
dzieżowych.

W s p ó łza w o d n ld w o  w śród m ło d z ieży
Przewodniczący Komitetu, Bie- 

ntak, podkreślił w swoim sprawo 
Zdawczym referacie, iż obecny 
zjazd odbywa się w trakcie trwa
nia czwartego już etapu Młodzie
żowego Wyścigu Pracy. Współ
zawodnictwo znalazło wśród mlo - 
dzieży ,1ak największe zrozumie
nie. 7j każdym miesiącem wzra
sta zarówno ilość zakładów jak 
ł poszczególnych uczestników bio 
rących udział w wyścigu. Przed 
wojną hasło: ..Kto więcej i  kto 
'epiej- oznaczało bogacenie się

zagranicznego kapitalisty. Dzisiaj 
hasło to realizowane entuzjasty
cznie przez młodzież, prowadzi 
do lepszego bytu i zwiększa nasze 
bogactwo narodowe. Młodzieżo
wy Wyścig Pracy jest dowodem, 
że młode pokolenie najlepiej zro
zumiało intencję kierowników 
Polski Ludowej, Polsce bowiem 
potrzeba setek tysięcy Bugdołów 
i Pstrowskich.

W drugiej części swego spra
wozdania referent podał cyfry 
charakteryzujące osiągnięcia Mło-

R o zd zia ł flo ty w ło s k ie j
pomiędzy państwa sojusznicze

Rzym (PAP). W Rzymie ogło
szono oficjalny komunikat o do
statecznym rozdziale włoskich o- 
krętów wojennych pomiędzy pań 
stwa sojusznicze, w, myśl posta
nowień komisji morskiej czterech 
mocarstw, zgodnie z traktatem 
pokojowym. Komunikat nie wspo 
mina jednak, kiedy i w  jaki spo
sób ma nastąpić przekazanie 
okrętów wojennych.

Wśród okrętów, pi-zyznanych 
sliantom, -należy wymienić z

Dc V a ter a 
^«Pzy nowy rząd

r  Londyn (PAP) Premier de Vale- 
?a oświadczył w Dublinie, że repre 
kontowana przezeń partia Fianna 

która nie uzyskała bezwzglę- 
o'nej większości w ostatnich wybo- 
Taeh, podejmie się misji utworze
nia nowego rządu w razie otrzyma 
nia poparcia ze strony innych par- 
'i}- Zdaniem de Valery, sytuacji 
Po ostatnich wyborach jest z punk
tu widzenia, unormowania warun
ków w kraju niezadawąlniająca..

Przeciwko partii rządowej wystą 
Pi’a 6 partyjna koalicja, która jed- 
nak w istocie reprezentuje różne 
Poglądy.

w  takiph warunkach egzystencja 
Powego rządu byłaby krótkotrwa- 
,® * w kraju musianoby w ciągu, 
^»-ku miesięcy rozpisać nowe wy- 
r °r*'; Jeśli chodzi o program par-
śii. 'P.Va-ery — to pozostaje on nie 
zmieniony.

większych jednostek: pancernik 
„Victorio Véneto“ o wyp. 35 tys. 
ton (dla Wielkiej Brytanii), pan
cernik „Italia“ — 35 tys. ton (dla 
USA) oraz pancernik „Giulio Ce
sar*“ — 23 tys. ton (dla ZSRR).

Francja otrzyma 4 krążowniki, 
Grecja — jeden, zaś Jugosławia 
— 3 torpedowce. Ponadto wszyst
kim wymienionym państwóm 
przydzielono mniejsze jednostki 
floty wojennej łącznie z kilkoma 
łodziami podwodnymi. Albania 
ma dostać 1 śeigacz.

W myśl traktatu pokojowego 
okręty wojenne muszą być prze
kazane w pełnym stanie bojo
wym łącznie z uzbrojeniem i cał
kowitym zaopatrzeniem technicz
nym. Należy przypomnieć, że An
glia i USA zrezygnowały już u- 
przednio z przejęcia przypadają- 
cćj im części flo ty włoskiej, za
strzegając się jednak, że okręty 
te zostaną rozebrane i przezna
czone na złom.

dzieżowego Wyścigu Pracy. W 
1945 r. łódzki ZWM rzucił hasło 
podjęcia wyścigu pracy. Wzięło 
w nim wówczas udział około 4 
tys. młodzieży łódzkiej. W czerw
cu 1946 r. hasło to podjęło rów
nież śląsko - dąbrowskie ZWM. 
Wówczas brało już udział w  wy
ścigu pracy 96 zakładów i 24.327 
uczestników.

207 z a k ła d ó w  
w spółzaw odniczy

Pierwsi bohaterowie pracy spo
śród młodzieży, to Alojzy Mater
na z kopalni „Sośnica", który wy
konał wówczas 230 “/« normy, wo
zak Józef Wywioł z Chebzia 
(251. */»), Kazimierz Rudolf z huty 
Pokój (287 Vn normy) i inni.

W trzecim etapie brało już u- 
dział 164 zakłady i 41.887 uczest
ników, w czym górników było 
28.600. metalowców 12.500, pra
cowników przemysłu chemiczne
go 520 i włókniarzy 267. W-tym 
etapie wyróżnił się m. in. Fran
ciszek Kroys z huty Orzesze, któ
ry  wykonał 346 “/o normy.

Czwarty etap, który trwa obec
nie, przybrał jeszcze bardziej na 
masowości. Bierze w nim udział 
60.354 uczestników z 207 zakła
dów pracy, w tym 32.742 górni
ków, 22.891 hutników, 3.200 pra
cowników przemysłu chemiczne
go i 1.521 włókniarzy. Wyniki u- 
zyskane w tym okresie przez mło 
dzież zasługują na jak najmoc
niejsze podkreślenie. Bracia Bu- 
gdolowie z kopalni Śląsk w Chro- 
paczowie uzyskali 552«/. normy, 
a poza nimi jest cala masa innych, 
którzy przekroczyli 380 i 409 •/*' 
normy.

Następnie referent Szydlak o- 
mawiając dotychczasowe wyniki 
i formy Młodzieżowego Wyścigu 
Pracy podkreślił, iż w  czwartym 
i następnych etapach współza
wodnictwa główny nacisk poło
żony będzie, nie jak dotychczas, 
na indywidualne, ale właśnie na 
współzawodnictwo zbiorowe (ze
społowe).

Mówca zwrócił poza tym uwa
gę na inne czynniki, które do
tychczas w organizowaniu współ
zawodnictwa nie zawsze były 
brane pod uwagę. Podniósł także 
konieczność szerszego wykorzy
stywania przez młodzież doświad 
czeń starszych robotników. Współ 
praca majstrów, sztygarów, inży
nierów i kierowników z młodym 
narybkiem fabrycznym winna się 
jak najbardziej zacieśnić. Ważną 
jest także dbałość o jakość pro
duktów. Trzeba postawić jako 
hasło: „Nie tylko kto więcej, ale 
i kto lepiej".

W dyskusji zabierali głos głów
nie przodownicy pracy, zaznaja
miając swoich kolegów z meto
dami, jakie stosują dla zdobycia 
tak imponujących wyników. 
Przemawiali m. in, górnik Ber
nard Bugdoł, tokarz firm y Cegieł 
ski — Skrzypczak, tkaczka Ossen 
dowska (pracująca na 6 kro
snach), towarzysz Pstrowskiego 
Tiel i  inni.

Na zakończenie zjazdu uchwa
lono rezolucję, w  której wysunię
to między innymi następujące

Na mOęy układu zawartego 17 listopada 1947 r. między Hiszpanią 
Portuęalią 2 jednej strony, a Stanami Zjednoczonymi z drugiej, oba 
te państwa uzyskały od Am eryki 3 m ilia rdy pesetów. W zamian za to 
Stany ..jednoczone otrzymały zezwolenie na budowę baz lotniczych 
1 mors ic 1 na półwyspie Ibersyjskim  oraz w koloniach portugalskich' 

i  hiszpańskich.
Bazy amerykańskie w Hiszpanii i  Portugalii wymierzone są przeciw  
ko Francp i  Włochom i  mają na celu poparcie „m oralne“  de Gaullea 

- r nefi0 W ięh toalce z ruchem, robotniczym. Wiele z wspom
nianych. baz na półwyspie Iberyjskim, zbudowanych zostało w latach 

1940 — 45 przez Niemców.
W świetle tych faktów zapowiedziane na dzisiaj otwarcie granicy 
francusko-hiszpańskiej ma tym. silniejszą wymowę.

postulaty: udostępnienia szkól za 
wodowych w szerszym niż do
tychczas zakresie, przodownikom, 
rozszerzenia pomocy i opieki ze 
strony starszych robotników oraz 
dyrekcji zakładów, rewizji .pra

wa górniczego, rozbudowy bry
gad produkcyjnych i pól młodzie
żowych na kopalniach.

Na zakończenie wysłano depe
sze do Prezydenta RP Bieruta i  
min. I i.  Minca.

t»Hie możemy być bnzq USA
Protesty prasy irańskiej

6 6

Moskwa. (PAP) Nota radziecka 
do rządu premiera Hakimi, pro
testująca przeciw przekształceniu 
Iranu w bazę wojenną Stanów 
Zjednoczonych, spotkała się z a- 
prebatą całej demokratycznej pra
sy irańskiej.

Dziennik teherański „Kijame 
Iran" stwierdza, iż Związek Ra
dziecki ma wszelkie podstawy, by 
uważać działalność doradców a- 
merykańskich w  Iranie za sprze
czną z traktatem radziecko-irań- 
sk.im z 1921 roku. Ten sam dzien
nik. powołując się na wiarygodne 
źródło, donosi, iż ambasador Sta
nów Zjednoczonych w Iranie

225  m e tró w  d iuguści

P o tę ż n e  m o s ty  k o le jo w e
oiwarto na Odrze pod Szczcinem

Szczecin. (PAP) 8 bm. otwarte 5.509 ton konstrukcji stalowych
zostały 2 wielkie mosty kolejowe 
przez Odrę i jej odgałęzienie — 
Regalicę, łączące Szczecin z resztą 
kraju. Mosty te zastępują dotych
czasowe drewniane mosty prowi
zoryczne zbudowane W pierwszym 
okresie powojennym i pozwolą na 
znaczne Usprawnienie komunika
cji między Szćzecinem a resztą 
kraju.

O wielkości mostów świadczy 
fakt, że na budowę, ich zużyto

U p  arabska 
za niepodległością Libii

Londyn. (PAP) Według donie
sienia, wydawanego w Kairze 
dziennika „Ar.habar El-Syon“ , 
państwa należące do Lig i Arab
skiej wysłały identyczne noty do 
Rady Ministrów Spraw Zagranicz j stwierdzający, że wybory we Wio 
nych czterech mocarstw, w któ- szech odbędą się 18 kwietnia br. 
rych domagają się przyznania nie- Dekret uchwalony został dnia 7 
podległości L ib ii | bm. przez radę ministrów.

Wybory we Włoszech
Rzym (ĄPI). .Prezydent de Ni- 

coła podpisał wczoraj dekret,

Colman i Ska — „następcami“ Jagielonów
C at-M ackie iricz rozpraw ia  się z M ikołajczykiem

Cat-Mackiewicz zamie- 
Wntf «W swym piśmie „Lwów. i 
. . .  . artykuł na temat działal
n e 1 Mikołajczyka w USÀ, w 
„Y .Y01 ze zjazdliwym humorem 
stwierdza:

pojęcia po fizjonomii, jest o wiele 
poziómiej i . . .  prościej.

Pakt polityczny Rozmarek- 
Mikołajczyk nie jest dziełem żad
nego politycznego agenta obcego 
mocarstwa, lecz po prostu dzie
łem agenta ogłoszeniowego, który 

P ^ e k - M ik ^ jc ^  powiedział pp. Rozmarkowi i M i
ru „ tSoriami: to amerykański De- " 
ą„: a™ent Stanu wpłynął n ado j- 
bv ł„ a° ykutku tego paktu, to 
siwi ambasador Bliss Lane mu- 
tam, ,~--yć Ale gdzież

„D ow iadu jąc się o pakcie Roz-

rzeczywiateść uderza nasze

robów gumowych, załatwia mię
dzy innymi także sprawę polską. 
Przyszli dziejopisarze polscy rok 
1948 zaliczą do rozdziału pt. Hen
ryk Coloman i Spółka jako na
stępca Piastów i Jagiellonów.

P. Mikołajczyk zaczął swą ka
rierę jako agent p. Churchilla,
którego wszelkie polecenia, aż do 
zdrady państwa włącznie, spełniał' j strukcji 
bez wahania., teraz jest już tylko że dar ten przyczynił się do bu- 
klientem firm y ogłoszeniowej I dowy mostów. Ambasador brytyjsk:

(z czego część otrzymano z Wiel 
kiej Brytanii) i 125 tysięcy robot- 
niczo-dni. Prace nad budową mo
stów trwały niespełna 2 lata. Wy
konały je SPB — Oddział Robót 
Inżynieryjnych w 50 %, Państwo
we Przedsiębiorstwo Robót Ko
munikacyjnych i 2 przedsiębior
stwa prywatne. Most przez Odrę 
— 3-przęsłowy ma 290 m długości, 
most przez RegaJicę również 3- 
przęslowy — ma 225 m długości.

Otwarcie mostów miało charak
ter bardzo uroczysty. Wzięli w nim 
udział min. Komunikacji Rabanow- 
ski, wicemin. Balicki, min. Grosz, 
wiceministrowie gen. Jaroszewicz, 
Żakowski, Dubiel, Petrusiewicz i 
Kochanowicz. Przybył również do 
Szczecina ambasador Wielkiej Bry
tanii Sir Ronald Gaynęr z mał
żonką.

Robotnik Michał Wnuk, przema
wiając w imieniu Rady Zakłado
wej przy otwarciu mostów powie
dział: „Podjęliśmy obowiązek, od
budowy naszego odrodzonego pań
stwa i będziemy nieustannie trwać 
we współzawodnictwie pracy dla 
zrealizowania planu, nakreślonego 
przez Rząd.“

Minister Rabanowski wręczył za
służonym pracownikom dyplomy 
uznania.

Wojewoda Borkowicz wydał wie
czorem przyjęcie dla przybyłych 
gości, w czasie którego minister 
Rabanowski podziękował przedsta
wicielowi W. Brytanii za część kon- 

mostowych, stwierdzając,

Allen odbył rozmowę z premie
rem Hakimi, podczas której in 
struował go, jakiej odpowiedzi 
należy udzielić na notę rządu ra
dzieckiego.

Dziennik „Nabarde Emruz' 
stwierdza, iż wzrost wpływów 
Stanów Zjednoczonych w armii 
irańskiej oraz zaopatrywanie jej w 
broń amerykańską, godzi w suwe
renność Iranu. Dziennik oświad
cza, że ZSRR słusznie ocenia dzia
łalność doradców amerykańskich 
w Iranie jako sprzeczną ze swym 
bezpieczeństwem. Dziennik ,,Dad“ 
krytykuje politykę zagraniczną 
rządu Hakimi, ostrzegając, że od
rzucenie noty radzieckiej nie 
przyczyni się do umocnienia po
zycji Iranu.

Dziennik „Mardoni“ oświadcza, 
iż rząd Hakimi nie potrafi oszukać 
opinii publicznej przy pomocy 
kłamliwych „sprostowań“ , które 
nie zdołają poprawić stosunków 
ze Związkiem Radzieckim. Jedyne 
wyjście — zdaniem tego dzien

nika — to zaprzestanie polityki, 
która szykuje grunt dla amery
kańskich prowokacji i wywołuje 
niezadowolenie Związku Radzie
ckiego.

Zacięte tra lk i 
20 km  od Aten

Ateny (API). Grecka armia de
mokratyczna toczy zacięte walki 
w okolicy położonej w odległości 
20 km na północny zachód od 
Aten. W walkach po stronię 
wojsk rządowych biorą udział 
samoloty bojowe i ciężka artyle
ria. Mimo przysłania przez wła
dze ateńskie specjalnych posił
ków na ten odcinek, wojska rzą
dowe ponoszą wielkie straty.

Również w południowej Mace
donii odbywa się natarcie armii 
demokratycznej. Oddziały jej zdo 
były 13 wiosek w  ciągu ostatnich 
3 dni. Według ostatnich wiado
mości, oddziały gen. Markusa za
jęły miasto Piło, położone w od
ległości 50 km od Aten.

Amb. Hejret podejmuje
d e le g a c je

Polski i Czechosłowacji
Warszawa (PAP). — Ambasador 

Czechosłowacji J. Hejret wydał w 
salonach ambasady przyjęcie na 
cześć polskiej j czechosłowackiej 
delegacji do Komisji mieszanej dla 
realizacji' konwencji kulturalnej.

W przyjęciu wzięli udział m. in. 
wicemarszałek Sejmu Barcikowski, 
minister Kultury i Sztuki S. Dy
bowski, wiceminister Oświaty E. 
Krassowska, delegacja polska z w i- 
cedyr. Departamenth Prasy i In
formacji. MSZA Jackowskim, de
legacja czechosłowacka z dyr. De- 
pratamentu Min. Informacji dr A. 
Koffmęisterem na czele, przedsta
wiciele władz wojskowych, miej
skich, członkowie Prezydium Kom!. 
!etu ' Słowiańskiego i Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko-Czechosłowackiej.

Przyjęcie w ambasadzie RP
w M o skw ie

Moskwa. (PAP) W dniu wczo
rajszym ambasador RP. w Mo
skwie Marian Naszkow.ski wydął 
obiad na cześć bawiącego w Mo
skwie premiera rządu Białorusi, 
p. Ponomarenko, który niedawno 
z niezwykłą serdecznością podej
mował w Mińsku powracającą z 
Moskwy polską delegację rzą
dową.

Przyjęcie odbyło się w serdecznej 
i  ciepłej atmosferze. Wzniesiono 
szereg toastów na cześć nierozer
walnej przyjaźni, między Polską a 
Białorusią radziecką.

kołąjczykowi: „Tak właśnie bę
dzie dla was lepiej“ .

Jednym słowem, rolę czynnika 
godzącego, pośredniczącego i nad- 
rzędnego w historii polskiej speł- Henryką Colomana i. Spółki, Cóż wyraził podziw dla energii robot- 
nia dziś firma ogłoszeń,'"która za- i będzie za rok i jalków i techników polskich,, odbú-
latwiając sprawy sprzedaży w y -1 dowujących swój kra).

9 0  m ilio n ó w  m e tró w  sześć, wody

Zbiornik w Turawie wykończony
O p o l e  (hor). Ogromny zbiornik wodny w Turawie (18 km cd 

Opola), którego budowę rozpoczęli Niemcy, został ostatnio wykoń
czony przez polskich pracowników. Zbiornik jest nieco mniejszy 
od otmuchowskiego, (Otmuchów — 1Ó0 milionów mtr. sześć., wody, 
Turawa — 90 mil.). Wody są w nim spiętrzone do 10 metrów ponad 
poziom terenu. Zbiornik służy do zasilania i  regulowania ruchu na 
Odrze.

C warcie żeglugi, przygotowuje się na dzień 15 lutego. Pierwsze 
transporty pójdą z Wrocławia do Koźla i Gliwic.
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W zró s łg  ceny
w  W . B r y ta n i i

Londyn (PAP). Tygodnik „T ri-  
bune“ , omawiając zwyżkę cen ar
tykułów pierwszej potrzeby w 
Anglii, podkreśla, że jednocze
śnie nastąpił silny wzrost zysków 
właścicieli przedsiębiorstw pry
watnych.

„Nie ma tygodnia — pisze „T ri-  
bune“ — by nie ogłoszono o pod
niesieniu cen tego lub innego ar
tykułu pierwszej potrzeby. Na
ród brytyjski jest w  obecnej 
chwili bardzo zaniepokojony 
wzrostem kosztów utrzymania".

Tygodnik uprzedza rząd bry
tyjski, że niezadowolenie klasy 
robotniczej jest sprawą o wiele 
bardziej poważną, niż opozycja 
konserwatystów.

Następnie „Tribune“ podaje 
zyski 450 największych firm  an
gielskich. W trzecim kwartale 
1947 r. zyski te wzrosły przecięt
nie 30 •/« w porównaniu z poprze
dnimi kwartałami. Najbardziej 
wzrosły zyski przedsiębiorstw', 
które produkują artykuły pierw
szej potrzeby.

Amerykańska polityka benzynowa
Francja pod presją anglosaskich trustów naftowych

Paryż (API). Prasa francuska 
w dalszym ciągu porusza żywot
ne dla Francji zagadnienie ben
zyny. W oficjalnych sferach o- 
świadcza się, że 2 główne powody 
kryzysu benzynowego stanowią:

1. strajki, które wstrzymują 
prace rafinerii, oraz 2. brak do
larów.

Zdaniem jednak opinii publicz
nej, wytłumaczenie to jest cał
kowicie fałszywe.

„France Tireur" stwierdza, że 
jeszcze na długo przed wybu
chem strajków, które miały miej
sce w końcu stycznia, Francja nie 
posiadała dolarów i zapasy ben
zyny były nie wystarczające. 
Prawdziwy powód jest zupełnie 
inny — pisze gazeta.

Wielkie anglosaskie trusty naf
towe prowadzą obecnie wojnę z 
rządem. Francuskie oddziały wiel 
kich towarzystw' naftowych zażą
dały podpisania przez rząd fran
cuski umowy importowej nie na

3 lata, lecz aa 5 lat. Ponieważ 
Francuzi, jak dotychczas, nie zgo
dzili się na to, przedstawiciele 
amerykańskich trustów używają

Sfaliagratf i Odessa 
znowu tętnią życiem

wszelkich środków represyjnych, 
jakie są w ich zasięgu.

Ostatnio jedynie ich przedsta
wiciele oraz ich stacje benzyno
we otrzymują benzynę dla pomp, 
podczas gdy przedstawiciele gru
py „niezależnych", jak francuskie 
towarzystwo naftowe, Serco, Lii-

F f e m s z n  w f*®#sce

W ystaw a  prasy  p o ls k ie j
o tw a r ła  wr B ędzin ie

Będzin (wel). W dniu wczoraj
szym odbyło się w Będzinie ot
warcie wystawy prasy polskiej. 
Wystawa, urządzona' z inicjaty
wy Zarządu Biblioteki Miejskiej 
im. Żeromskiego, ilustruje boga
ty dorobek prasy polskiej po woj 

! nie i ma na celu propagandę i za-
ie Bonneviec, nie związane z ame ! ®tresowanie czytelnictwem naj-

7 ** rł w n r* M 1 f or t  rr 4 T-f 7 ‘t I  s
rykańskimi towarzystwami, otrży 
mują znikome tylko przydziały.

Ze swej strony francuski am
basador w  Waszyngtonie, Bon- 
net, stara się o dodatkowy przy-

Sewastopola, i ,dzlaî, benz,yny; lecz rząd amery- 
; kański ulegając przedstawicie-

Stra jk generalny m Korei
W ie lk ie  d em o n strac je  w  a m e ry k a ń s k ie j s łre ile

25-tysięcy kulijany
zastrajkmto w Australii
M e l b o u r n e  (API). W tłueens 

land zatrzymany został cały ruch 
kolejowy w związku ze strajkiem 
25,000 pracowników kolejowych. 
Przypuszcza się, że pracownicy 
przemysłowi przyłączą się do 
strajku w przyszłym tygodniu.

10 tys. górników
strajkufe w Befg*i

dessie budowa wielkich zakładów 
termoelektrycznych, które zaspo
koją zapotrzebowanie miasta w 
dziedzinie energetyki.

Seul (API). Cała amerykańska ! aresztowania na dużą skalę. Za- 
strefa Korei objęta wczoraj zo- i trzymanych zostało 50 przywód- , „
sta*a Potężną falą strajkową, któ ców robotniczych. Zmobilizowano i v }ęk?“ ^  handlowym na
ra unieruchomiła całkowicie ko- specjalne oddziały żandarmerii i  p ł d I.^: °?ć przeładunko-
mumkację w południowej Korei, wojsk. Po ulicach Seulu krążą i wa F * £-wyzszy znacznie p°
Strajk zapowiada się na okres wzmocnione patrole, które rew i- ; f 1'°“ J pr* enny- r °KU bl®' 
trzydniowy. Został on proklamo- dują przechodniów. Doszło do licz i *ącym - a - ncz°na zostanie w  O- 
wany z okazji drugiej rocznicy j nych starć.
utworzenia komitetu ludowego \ Obserwatorzy stwierdzają, że 
Korei północnej. ; strajk jest największą z dotyeh-

Korespondenci donoszą, iż ruch ; «»sowych manifestacji anlyame- 
strajkowy opanował wszystkie rykańskich w  tym kraju, 
dziedziny życia gospodarczego 
Jest on dowodem solidarności 
mas robotniczych w okupowanej 
przez Amerykanów części Korei 
a zarazem dowodem wielkiej 
atrakcyjności jaką posiada dla 
wszystkich Koreańczyków demo
kratyczny ustrój ustanowiony w 
północnej części kraju, kontrolo
wany przez Związek Radziecki.

Głównym zadaniem generalne
go komitetu strajkowego jest do
prowadzić do wycofania wojsk 
amerykańskich z Korei. Komitet 
strajkowy domaga się także prze 
kazania rządów komitetowi lu 
dowemu na wzór komitetu, jaki 
istnieje w  Korei północnej, za
twierdzenia pełnych praw dla ro
botników i udzielenia amnestii 
wszystkim więźniom politycznym.

W stolicy Korei Seulu władze 
amerykańskie przeprowadzają

Moskwa. (PAP) Według infor
macji TASS, w  roku 1948 prze
prowadzone zostaną wielkie prace 
przy odbudowie Stalingradu, Le
ningradu, Odessy

* - « « ' .  »  Kongresie, usto- 
W Stalingradzie odbudowano ! ^nkow uje  SIę negatywnie do po- 

już połowę domów mieszkalnych. ! Mulatów Francuzów. Ameryka- 
W roku bieżącym ma być wybu- , me Powołu^  sl<? Przy “  kry 
dowanych dalszych 200 tysięcy rn ! *7* D y n o w y  w St. Zjedn *•» 
kw. pomieszczeń mieszkalnych.
Największe roboty projektowane 
są w centrum miasta.

W Leningradzie akcja odbudo
wy prowadzona jest z niemniej- 
szą energią. Poza bardzo poważ 
żną ilością domów mieszkalnych, 
odbudowanych zostanie szereg po 
mników i gmachów historycz
nych. Plan odbudowy Leningradu 
przewiduje, że w roku bieżącym 
kilkaset tysięcy m. kw. zostanie 
odbudowanych.

Odessa stanie się znowu naj-

co
zupełnie nie odpowiada rzeczy
wistości. Zużycie wprawdzie w 
u b i e g ł y m  roku przekroczyło

szerszych rzesz społeczeństwa. In i 
cjatorzy przy wydatnej pomocy 
Będzińskiej Rady Miejskiej, Za-

Orka wieseaaa 
na południu ZSRR

Moskwa. (PAP) Podczas gdy w 
centralnych rejonach Związku 
Radzieckiego temperatura spadła 
onegdaj do 18 stopni poniżej zera,

rządu miasta, młodzieży szkolnej 
i członków Zaglębiowsktego Zw. 
Artystów zgromadzili około 459 
różnego rodzaju wydawnictw (na 
ogólną liczbę 600 wydawanych u 
nas czasopism).

Podzielone na działy i  efekto
wnie rozmieszczone pisma pozwą 
łają każdemu zorientować się w  
liczbie i rodzaju czasopism i  
dzienników, wydawanych w  Pol
sce.

Wystawa będzińska, pierwsza 
tego rodzaju w Polsce, zorganizo
wana została pod hasłem: „Prasa 
uczy i łączy że światem“ . Uroczy
stość otwarcia zgromadziła przed 
stawicieli władz, świata naukowe 
go, nauczycielstwa, literatów i  
prasę, przedstawicieli partii, zwią 
zków i organizacji społecznych, 
młodzieży. Przemówił prezydent 
Głąb w imieniu gospodarzy w i-

v  ̂  ̂ terenach południowych roz fojĄC zebranych, a po tyni p. Bal-
wszelkie przewidywania, lecz je- j poczęła się orka wiosenna. W re- terowski. który naświetlił dzia- 
dnocześnie produkcja benzyny o- I publice turkmeńskiej trwają już 
siągnęła rekordowy poziom. I od paru dni zasiewy zbóż jarych*

Od przyjaźni de zależności
„Truth*4 k ry tyku je  rząd brytyjski

L o n d y n  (PAP). Katolicki ty 
godnik „Tru th“  wystąpi! z ostrą 
krytyką polityki rządu b ry ty j
skiego, który poddał Się całkowi
cie «'pływom Stanów IB jednoczo
nych.

„Tru th" podkreśla, że obecna 
polityka rządu do niczego dobre
go nie doprowadzi i  że żadne 
montowanie „jedności gośpodar-

Oddziały policji pakistańskiej
wtargnęły na terytorium Indii

Czasopismo katolickie
o sw obodzie re lig ijn e j  

w Polsce
Nowy Jork. Czasopismo kato

lickie „Nowiny Polskie“ , wycho
dzące w USA, zamieszcza artykuł 
na temat stosunku państwa do 
Kościoła w Polsce, w  którym 
stwierdza m. in.:

„Jeżeli idzie o swobodę prak
tykowania religijnego, to jest ona 
kompletna. Przeciętny obywatel 
może chodzić do kościoła kiedy 
mu się podoba, ma prawo świę
towania świąt religijnych, może 
odbudowywać swoje świątynie,

Nowy Jork. (PAP). Według do
niesień Associated Press z New 
Delhi, premier Indii Pandit Neh- 
ru oświadczył w parlamencie, że 
uzbrojone oddziały policji paki
stańskiej wtargnęły na terytorium 
Hindus tanu prow. Assam, zajmu
jąc 60 kilometrów kw. terenu. Na 
zajętym przez Pakistańczyków/ te 
renie znajduje sie rezerwat leśny 
i kopalnie minerałów,

Nehru oświadczył, że. rząd jego 
nie otrzymał dotychczas żadnej 
odpowiedzi fta protest' skierowany 
. do Pakistanu. Premier Indii Zapo
wiedział, że w takiej' sytuacji re
prezentowany przezeń ¡rząd bę- 

Rruksela.. (PAP W ciągu ubieg j dzie musiał się zastanowić nad 
łych dwóch dni liczba strajkują- i Nehru podkreślił, że nie jest to 
jących górników w południowej j pierwszy wypadek naruszenia gra 
Belgii wzrosła dwukrotnie prze- nicy między obu dominiami i wy

ły powodowane przede wszyst
kim przez różne koczownicze 
szczepy, .grasujące na terenie Pa 
kistanu. Szczepy te nie śą jed
nakże należycie kontrolowane 
przez władze Pakistanu.

W końcu premier zapowiedział, 
że Indie rozważą sprawę o- 
chrony swych granic w  sposób

czej Europy zachodniej" nie po
może Anglii, dopóki rząd bryty j
ski będzie zależny od Waszyng
tonu.

„Pomiędzy przyjaźnią ze Sta
nami Zjednoczonymi W postaci, 
w jakiej istniała ona przed woj
ną, a obecną sytuacją całkowitej 
zależności od Waszyngtonu, jest 
olbrzymia i  tragiczna różnica — 
kończy „Truth“ .

B**yty|sSka o p in ia  
w  s p ra w ie  P a le s ty n y

Londyn (API). Brytyjski mini
ster kolonii, Creech Jones, wyje
chał wczoraj do Nowego Jorku. 
W dniu 16 bm. przedłoży on Ra
dzie Bezpieczeństwa brytyjski 
punkt widzenia w sprawie Pale
styny.

łalhość biblioteki oraz cel wysta
wy. Mgr Ligęza imieniem władz 
wojewódzkich wskazał na wysi
łek i  doniosłe znaczenie wystawy 
i  zapowiedział wykorzystanie ma 
terialu zebranego w Będzinie do 
urządzenia podobnych wystaw w 
szeregu innych miejscowości wo
jewództwa. t

Wystawa otwarta jest codzien
nie w godzinach od 8—14 dla zor 
garóżowanej młodzieży szkolnej 
a poza tym i godzinami dla. wszy
stkich.'

Ćwierć miliona 
par obuwia czeskiego

WARSZAWA. (PAP). Powszech
ne Domy. Towarowe- rozprowadza
ją znaczną część importowanego 
obecnie, w celach interwencyjnych, 
taniego obawia czeskiego. W gru
dniu r. ub. i styczniu br. sprzedano 
we wszystkich PDT — 75 tysięcy 
paf, w tym 50 proc. Obuwia robo
czego.

Do maja br. przewiduje się roz
prowadzenie za pośredńictwem-sie- 
ei P. D. T. jeszcze ok. 175 tys. par 
obuwia importowanego z Czecho
słowacji. Ceny tego- obuwia waha
ją się od 3.500—6.000 zł. 2a parę.
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Trizonia tylko kwestie; czasu u?-*

kraezając 10 tys. osób. Górnicy 
żądają podwyżki płac oraz lep
szych warunków opieki społecz
nej.

liczył inne zajścia, jakie miały 
miejsce ha pograniczu Bengalu i 
Assarńu oraz Radzputana i Pen- 
dżabu. Dotychczasowe zajścia by-

I? Uchodźcy z piekła
Polacy w Niemczech poznali Anglosasów

i 4

Paryż. Wychodzący we Francji 
„Narodowiec“ , nawiązując do za
powiedzianego przybycia do Frań 
cji pewnej liczby polskich uchodź
ców z Niemiec, zamieszcza pod 
tytułem „Ucieczka z piekła“ no
tatkę, w  której uprzedza, iż do 
przybyszów należy odnieść się w

może należeć do różnych organi- i sposób pieczołowity, ale osobliwy, 
zacji kościelnych i zbierać pienią i Swoje wnioski dziennik wypro 
dze na cele katolickie itd.“ . jwadza z następujących faktów:

„Polacy w  Niemczech żyli i ży
ją  w warunkach potwornych i 
zgoła nieludzkich. Wielu Polaków, 
nie chcących wracać do kraju,

Paryż. (PAP) Komentując nie
spodziewaną wizytę gen. Clay‘a 

: Paryżu dziennik „Humanite“
| stwierdza, iż miała ona dwa cele
I na oku:
! 1) Przełamanie dość słabego o-
poru rządu francuskiego przeciw 

j ko uchwałom frankfurckim, prze 
widującym utworzenie państwa 
zachodnio-niemieckiego oraz 

2) przyspieszenie fuzji francu
skiej strefy okupacyjnej z Bizo
nia.

Żdaniem dziennika, gen. Clay 
oba te cele osiągnął. „Humanite“ 
uważa, iż rząd francuski pogodził 
się z uchwałami frankfurckim i,

nadziei, by na konferencji lon- 1 wimy nadzieję, iż Francja wyrazi 
dyńskiej, która rozpocznie się 19 | zgodę na przyłączenie swej strefy 
bm. doszło do jakiejkolwiek, rewi do Bizonii, podobnie jak to miało 
z ji uchwał frankfurckich, gdyż : miejsce we Frankfurcie.“
państwa anglosaskie wyraźnie -  .... .
oświadczyły, iż na to się nie zgo-1  p r a s y

Kina oiłjttiiiowe
Powojenna polityka oświatowa 

charakteryzuje się Silną , dążnością

przypominając jednocześnie, iż zgodne ze sobą, jeśli chodzi o za- 
zastrzeżenia „Quay d'Orsey“ wo- gadnienia polityki, którą należy 
bec tych uchwał dotyczyły jedy- stosować w Niemczech. Rozmcę

dzą.
Zdaniem dziennika przesądzoną j 

jest również sprawa przyłączenia jj 
francuskiej strefy okupacyjnej do |
Bizonii. „Humanite“ cytuje słowń ‘
gen CIay‘a wypowiedziane na ‘ iaspokojenia ; roa2erzenia po- 
bankiecie, wydanym na j  o ¿upalnych chłopa i robot-

cw l wówczas m. 1».: „Francja M a  kow». ;
Stany Zjednoczone w zasadzie s ą ! P ^ a> zagęszcza się siec

............................  - —  o d b io rn ik ó w , do je żdża ją  k m a
jaz do we.

L e t g in n  a r a b s k i
finansowany przez Anglików'

Londyn. (PAP) W niedzielę o- 
puścił Londyn premier Transjór- 
danii Abu El Huda, który prowa
dził rokowania z rządem b ryty j
skim w sprawie rewizji traktatu. 
Premierowi towarzyszył minister 
spraw zagr. Transjordanii.

Rokowania w sprawie rewizji 
traktatu z roku 1946 przerwano w 
piątek, zaś decyzja o ich wzno
wieniu zapadnie po konferencji 
L ig i Arabskiej, mającej obecnie 
miejsce w Kairze.

Powołując się na źródła Foreign 
Office, londyński korespondent 
„Associated Press“ stwierdza, że 
jakkolwiek rokowania między Wiel 
ką Brytanią a Transjordanią zostały 
odroczone, to jednak uzyskano 
wstępne porozumienie w sprawach 
wojskowych. Porozumienie to prze
widuje m. in.:

1. utworzenie wspólnego sztabu, 
f. ograniczenie praw bryty jskich do 
utrzymania baz wojskowych w 
Transjordanii, 3. utworzenie b ry 
ty jsk ie j bazy lotniczej w tym  kra
ju, 4. zachowanie Legionu Arabskie
go, który będzie finansowany przez 
Anglików  oraz 5. zbrojenie i  prze
szkolenie przez Angiię transjordań- 
skich s il zbrojnych-

Rządowa delegacja Transjordanii 
powraca do kraju celem przedsta
wienia parlamentowi dotychczaso
wego przebiegu rokowań.

\owy poseł Danii 
w Warszawie

Warszawa. (PAP) W dniu 7 bm. 
przybył do Warszawy z Kopen
hagi nowomianowany poseł nad-

znienawidziło Niemców i nie ma nje kwestii drugorzędnych, a nie istniejące między obu państwami 
uznania dla postępowania Angło- meritum sprawy. Nie ma żadnych ; dotyczą jedynie szczegółów. z.y- 
sasów w Niemczech. Ci Polacy, 
którzy przybędą do Francji, na
leżą do tej głównie kategorii i 
obok wielkiej sympatii do Francji, 
będą oni niewątpliwie mieli uraz 
do Anglosasów.

Nie należy przybyszom stawiać 
przed oczy widm, od jakich ucie
kają z Niemiec. Są to ludzie roz
goryczeni do sojuszników i do 
własnych „przywódców“ , pragną 
o-ni pracy i zapomnienia, o czym 
nie było mowy w Niemczech, po-

Ujęto szimigieróii) opium
Wielka afera w Nowym Jorku

Nowy Jork. (PAP) Amerykań
ska policja wykryła na jednym
ze statków brytyjskich w porcie 
nowojorskim 55 funtów opium. 
Jest to największa afera przemyt 
nieza w Stanach Zjednoczonych

trzebują oparcia i ojcowskiej rady ■ w  ostatnich 10 miesiącach. Sta
że strony doświadczonych, tu te j- ! tek przybył z Ind ii i  miał oupiy- 
szych rodaków, ale w  żadnym! uąć tta Morze Śródziemne. K ilkn  
wypadku nie potrzebują naga- Chińczyków należących do załogi
niaczy tudzież idealistów, bo po
znali ich dobrze w Niemczech.

Może przez odpowiednie zaopie
kowanie się nimi tutaj będziemy 
mogli naprawić tyle błędów i po
dłości, popełnionych na rzeszach 
wysiedleńców przez świadomych 
i cynicznych wyzyskiwaczy spod

zwyczajny i minister pełnomocny ; znaku roznycn k lik  spod ciemnej 
Danii w Warszawie p. Johann j g w iz d y -  
Wilhelm Heinrich Eickhoff. j 

P. Eickhoff jest dyplomatą zawo
dowym. Urodzony w 1S93 r., byl se
kretarzem konsulatu w Rotterdamie 
w latach 1919—1920, potem sekre
tarzem poselstw w Helsinkach i  w  
Warszawie, chargé d’affaires w  
Warszawie, sekretarzem poselstwa 
w Pekinie, chargé d’affaires tamże, 
sekretarzem poselstwa w Waszyng
tonie, a w latach 1939 do 1945 pra
cował w centrali w Kopenhadze.
Ostatnio od roku 1945 do chw ili 
mianowania go posłem Danii w  
w Warszawie był sekretarzem i

statku aresztowano.
Według raportu władz policyj

nych, przemyt narkotyków do A - 
meryki wzrósł znacznie na prze
strzeni roku. Aresztowano ponad
3 tysiące osób zamieszanych w 
szmugiel narkotyków.

Stwierdzono również coraz csę 
stsze wypadki fałszowania doi®* 
rów. Tajna policja amerykańska

i radco poselstwa w Londynie.

Produkujemy maszyny do pisania
Rozmowy w sprawie licencji francuskiej i szwedzkiej
Warszawa. (PAP) Wznowiona 

po wojnie przez dawną Fabrykę 
Karabinów w Warszawie produk
cja maszyn do pisania „Efka“ 
kontynuowana jest obecnie przy

cencji na ulepszony model „E fk i‘ 
(licencja francuska).

Przewiduje się ponadto, że daw 
na Fabryka Karabinów przestawi 
się całkowicie na wyrób maszyn

pomocy pozostałych na składach ' biurowych. Brama jest pod uwagę 
starych części, sprawdzianów i in. możliwość produkcji maszyn do 
urządzeń. I liczenia, arytmometrów oraz kal-

Prowadzone są jednocześnie roz 1 Icułatorów ełktrycznych i ręcznych 
mowy w  sprawie wykupienia l i-  i — wg. licencji szwedzkiej.

skonfiskowała w 1947 r. 2.854.000 
podrobionych dolarów.

Artsziswanift przywódcy 
fenzylijskich komunistów
Nowy Jork (PAP). Donoszą z 

Rio de Janeiro, że na zlecenie ge
neralnego prokuratora areszto
wano przywódcę brazylijskiej
partii komunistycznej — Prestesa.

Rząd indfjski fazwiązuje 
organizacje muzułmański!!

Londyn 'PAP). donosi z
New Delhi agencja Reutera, rząd 
Ind ii uznał Gwardię Narodową 
L ig i Muzułmańskiej za nielegal
ną oraz rozwiązał organizację 
muzułmańska „Klaksars“ . We
dług komunikatu hinduskiego mj 
nisterstwa spraw wewnętrznych, 
wspomniana Gwardia Narodowa 
miała charakter póiwojśkowy o- 
raz prowadziła anty indyjską pro 
pagandę.

Londyn (PAP, Agencja Reute
ra donosi z Kairu, że na posie 
dzeniu Rady Lig i Arabskiej przy 
był są:;.' 'fotem Mufti. Jerozolimy 
A md F. Husseini

radio- 
ob-

„Rzeczpospolita“  pisze w  iw:9* 
ziru z tym:

„K ina  objazdowe są szeroko 
rozpowszechnione zarówno w 
Związku Radzieckim, ja k  w  Sta
nach Zjednoczonych oraz w kra
jach Europy Zachodniej. Duże 0 - 
siągnięcia na tym  polu ma Cze
chosłowacja. W naszych warun
kach kino objazdowe ma głów
nie zadania oświatowe".
Kina objazdowe sa imprezą de

ficytową, ale ten moment nie mo
że być 'decydujmy-

Bilet wstępu do takiego fct»« 
kosztuje 20 zł. Publiczność 
wpisywać do specjalnej k s ip ’' 
swoje życzenia na temat progt" 
mów. Życzenia te są w  pewny* 
stopniu wskaźnikiem dla kierów  
nictwa“ .
„Polska Zbrojna“  przypominając 

że mamy obecnie 124 kina obja
zdowe (wobec kilkunastu przeć
?,'ojną) pisze:

W początkowym okresie organ* 1 * 3 - 
zotoania si? ins ty tuc ji kin objazdo

wych nie brakło chętnych, którzy 
zgłaszali się z gotowością finan
sowania całej sprawy, licząc na 

późniejsze dochody, ale spotkali -  ̂
z odmową, gdyż kina objazdowe 
mają na celu służenia widzowi 
wiejskiemu i  robotniczemu, a W f 

eksploatowanie go. Niezwykle w  
ska cena biletów jest tak sfeab5«* 
lowana, aby chłop czy robotna* 
z osiedla górniczego mógł nW 
ty lko  sam skorzystać z odwiedzin 
kina, ale przyprowadzić całd 
swoją rodzinę“ .
Liczba kin objazdowych wzro

śnie w tym roku do 300. Ale i
jest jeszcze mało, gdyż dla całko
witego zaspokojenia potrzeb kraj*1 
potrzeba aż 1500 kio.



Wtorek, 10 lutego 1948 r.
Strona 3D Z I E N N I K  Z A C H O D N I

Co ustalił reporter »Dziennika Zachodniego«? W szystkie zdjęcia „D zień . Zachodni ‘ 
_____  Cz. Datka, Katow ice

Kopi w Lublińcu i Chorzowie
W uzupe łn ien iu  naszych in fo rm a c ji sprzed 

d lk u  d n i o w ystępne j a n typ o lsk ie j dzia łalności 
K op ia  na te ren ie  Śląska zamieszczamy pon i
żej reportaż naśw ie tla ją cy  szczegółowo d z ia ła l
ność angielskiego pupila."

N iw isko  premiera Saksonii. Heinricha Wilhelma Kopia, nie 
schodu z łamów prasy polskiej i zagranicznej. Amerykańskie wła- 
7 *  okuPacyjne odmówiły wydania zbrodniarza Polsce. Wicemini
ster spraw zagranicznych A ng lii Mac Neil złożył oświadczenie, że 
wopt na terenie Polski zajmował się jedynie „zarządzaniem ma
jątkami opuszczonymi i porzuconymi“ .

Z punkt« widzenia amerykańskiego Kopf wydaje sie być. . .
Że „  J6d" a " ,e ,est- i że Kopf w okresie swej 

*f»ałalnosc. od 1939 r. az do stycznia 1945 r. dopuścił sie na terenie
W P° T eCT  całego szeregu przestępstw

i zbrodn, Przeciwko ludności polskiej, świadczyć mogą zeznania 
Wch wszystkich, którzy się z nim beznn<:,.„,i • ¿1 , ,. ,
Kopf bił, maltretował i oddawał w ^

Oto, co stwierdził specjalny wysłannik „Dziennika Zachodniego“ :

S ylw etka  „ b a r a n k a “ I kie mieszkanie przy ul. Piastow-
Krótko po wkroczeniu wojsk I Knnf5h T™2 Z ŝ iiami * c° rką- 

niemieckich na Śląsk, a mianowi se r d l r L j  mezwykle układnym 1, I  i . ; serdeczny, w stosunkach z czoło-

Chorzowski kupiec, Ernest Sio- 1 Kopf był postrachem kupców i często nad nim; i bił ich uważa- 
wik, wywłaszczony został z pro-; polskich w Chorzowie. Obawiano jąc, żę źle wykonują swoia prace 
wadzonego interesu i wyrzucony gó się tym bardziej, że zawsze rea ' ' ą ' ’ ' ł • ?'
przez Kopfa z mieszkania, a na- Rzowal swe pogróżki, gdyż żył w ! Pilnie, i ty ra n
stąpnie aresztowany. Przesiedział najlepszych stosunkach ze wszy- j
najpierw 3 miesiące w więzieniu, stkimi ważnymi figurami partyj- Uekawę szczegóły o Kopfie opo
a po tym 7 miesięcy w  obozie nymi na Śląsku, nie wyłączając w i«da dawniejszy zarządca ma-

samego „Gauleitera“. a ponadto *  w Sadowię. Stefan Bloch, 
wiedziano, że Kopf ma plecy w Pochodzący z Radzionkowa. W 
samej Kancelarii Rzeszy w Ber- * y ie“ e lego opowiadania Kopf 
Kmie. j , bardzo często rozdrażniony

Chorzów stanowił jednak tylko j
pewną odskocznię do kariery, kto , bie ■ przede wszystkim kreisleitera 
rą Kopf zaczął robić na terenie Willscha, co wybitniejszych par- 
paw. lublmieckiego. ników i gestapowców z Lublin

ca. urządzając dzikie orgie.
Żona Kopfa była mocno rozża- 

lona trybem życia je j męża, a oj- 
uec Kopiowej mawiał ludziom

w Dachau i Sachsenhausen.
Właścicielkę sklepu konfekcyj 

nego w  Chorzowie, Elżbietę ¿so
lową. wyzwał Kopf od „polskich 
świń“ i złodziei oraz spowodował 
Jej aresztowanie i . wysiedlenie 
przez gestapo, a towar z jej skle
pu rozsprzedał na właspy rachu
nek.

l \a  sze ro k ic h  w odach
W czasie swego „urzędowania“ I ków. Borecki rozchorował się cięż • K n n t n ': —  *-■> 

w Chorzowie Kopf, poznaje wła- ! ko z pobicia. 22-letni syn Borec- dworskiP ' * L % n I” awiał .'.l l  
scicielkę dworu w Sadowię, w po i kiej, Jan zabrał w lutym 1944 r. j , m z.®,Aopf Przepije wkrot 
wiecie lublinieckim, wdowę Jó- tj. w okres.'« coraz to większego | ■7 1. •zefine ICllKfmra nhaonomu l.»»1  JL____ «i.nt« Oi\ lrrr n<ł7P -Î -OPtOWS. kt.ÓTS
liście

Franciszek Ksol, właściciel domu 
w Chorzowie, zasłużony powstaniec

prawie bez za-

wuuyvcj U U** |ij. v\ OKiBS.IC CUIYiZ tu »* » j -r̂r- «• ,

zetinę Kubową. Obecnemu „socja braku żywności około 20 kg psze nn̂ ? plo.wa’ ktora przed wojną od 
liście“ zaimponowało arystokra- 1 nicy dworskiej dla rodziny. Kopf S1? do ludzi
tyczne pochodzenie ciepłej wdów oddał sprawę w, ręce gestapo, o- z u- ?a przykJac 
ki. gdyż Józefina, Illy , Mary, Ju- skarżając równocześnie Borecką szykar
ha Kubowa pochodziła z baronów o wspólnictwo. Jan Borecki i je- \>n„ i ęCX1y ^ » 1 0

------------ *........... .......... ...  . . .  - — ona zonę Blocha, Agnieszkę, tużvon Behr,, a poza tym miała przy 
zwoity ma ją teczek we wsi Sado
wię. Zaczynają się konkury. Wre
szcie w maiu 1940 r. Kopf żeni sie . _____
z Kubową, obejmując zarząd ma ocl V***Lr«nfa ™we ^r°h^C’ że .w Przeciwnym razie
jątku w Sadowię, jak również sta we zrobi n a ^  doniesienie do gęsta

fztowanh Z°Stali natyChmiaSt j P» p S i è ,  Ko
25-letni Edward Miara w e ° 'w ^ T e s iS  ¿ę z ^ m ie ^ i a

wał w Sadowię od 1942 r „  został grożąc, że w

r.

swoją działalność od nawiązania 
jak najściślejszego kontaktu z 
przedstawicielami władzy w po
wiecie lublinieckim, a przede 
wszystkim z kreisleiterem hitle
rowskim, znanym polakożercą. 
WilSchem. Potem zaczyna wpro
wadzać niemieckie porządki w  ma 
jątku w Sadowię, terroryzując ro 
botników dworskich, maltretując 
i bijąc ich, oraz oddając ich za 
najbłahsze przewinienia w ręce 
policji i gestapo.

ś w ia d k o w ie  m ó w ią
Wystarczy porozmawiać z ro

botnikami dworskimi w  Sadowię, 
aby się przekonać, jaką kanalia 
był Heinrich Wilhelm Kopf.

Zatrudniony od 20 lat we dwo
rze robotnik dworski, 42-letni Sta 
nisław Kluczniak. zeznaje, że 
Kopf na każdym kroku prześlado 
wał Polaków a jego samego za 
zabranie kilku kawałków suche
go drzewa w lutym 1944 wydał w 
ręce gestapo, które trzymało go 
przez miesiąc w więzieniu.

Chorzowa, dr K im n le iL T tó ry  K ^ ą d ^ ^ t l e o ^ d i a ^ 0 dWnU- • w i a d a > zbi ł  
Pismem z dma 11 listopada 1939 jęcia czerpał Knnf , Ä  przy'  > i sponiewierał jej 65-letniego mę 
roku mianował go „Vertrauens- ~  ’ *

JQtłVU W OdUU Wit', jćł i\ 1- U W iii Cż »' Lcl — • . A j . i B — _, t>i i ł - - — —«
nowisko „Haupttreuhaendera“ na trześni« 1944 r. aresztowany po. Blochowa na, skutek tych po- 
powiat lubjiniecki i pełnomocni- | ®$2!ez lublimieckie i osa- grozek dostała ze strachu niebez-
ka do spraw wysiedleńczych w 1 dzony w „Arbeitserziehungsła- piecznego krwotoku, tak, że tylko 
tym powiecie. ' ser“  w Blachowni, 48-letni robof szybka interwencja lekarza ura-

•’  — towała jej życie.

<iodn> syna le k
Postrachem robotników dwor

skich w  Sadowię oraz okolicznej

m powiecie. ; wjłi, ■io-icwu *
Na tym terenie zaczyna Kopi | n ik ‘tworu w Sadowię. Jan Kuc, 
roją działalność od nawiązania | zeznaje, że dwaj jego synowie, adwaj jego synowie,

1 mianowicie 10-letni Zygmunt i 
12-letni Józef pracowali we dwo
rze przy wołach. Kopf znęcał się

Ofiary tyrani Kopia. Od lewej ku pratuej: Jan Kuc, Edward Miara 
Antonina Borecka i Stanisław Kluczniak.

cie początkiem października
1939 r., przybył Heinrich Wilhelm I,1£ urami partyjnymi i miej
Kopf z synam': 20-letnim W illvm Cłlorzowa i organizował dla
19-letnim Rolfem oraz IR ipmfa’ ^  cz^S;to kosztowne libacje w 
córką Lolą do Chorzowa sdzfJ nd iednym z najlepszych lokali Cho 
razu -  widocznie na skutek li-  S^tó  domu‘przy m KK1tupscka“  - b » “  
stów polecających -  wszedł w C e r (  7 2 7v ń L  h f  WSkl?  R<* drzewa
bliski kontakt z miejscowymi wła Zg ynskl bardz° często-----  — *-
dzami partyjnymi i pozyJkał spe Land r« tt-n0Ca,mi nietrzeźwego 
ejalne łaski „oberbuergermeistra“ ” r , t „  a:a ’ obecnego premiera 

—  ’ ------ powracającego z libacji do domu.
:stopaaa 1939' jecki1 c z e r p a fK n n L ^ ^ ^  przy' , J sponiewierał je j 65-letni.ego mę

mąnnem“ . Jego zarządowi powie kiem" tego^emanentt™« ŚCl ' i SkUtC I Ią0e dW0!rskiej  trawy dla feróli- rzono m. in. siionfiskowana Pnla- S™ J,?g0 _lemanenty w sklepach ------------------------------------------------rzono m. in ., skonfiskowaną Pola
kowi Ernestowi Słowikowi z Cho 
rzowa firmę TIC przy uł. Wolno
ści w  Chorzowie. W tym samym 
miesiącu Kopf jest już „Treu- 
haenderem“ całego szeregu skle
pów i domów, odebranych Poła- 
k°m, a m. in. domu Franciszka 
Ksola, przy ul. Hajduckiej 25, oraz 
^slepu konfekcyjnego jego żony 
Elżbiety przy ul. Wolności 59, f ir -  
my Gawron w Chorzowie, kasy 
Pośmiertnej przy kop. „Prezydent 
Jfuścicki“ i wielu, wielu innych.

topniały gwałtownie z miesiąca 
na miesiąc.

S ta rt w C horzow ie
W stosunku do Polaków Kopf 

nie s ilił się bynajmniej na wy- 
tworność. Wzywanych lub przy
chodzących do niego wywłaszczo- 1 (KORESPONDENCJA WŁASNA 
nych właścicieli obiektów w itał .DZIENNIKA ZACHODNIEGO“ ) 
dobrze znanym na naszych zie- ,
miach władczym rykiem. Wyzwi- I Morawska Ostrawa, w lutym. 
s.ka, bicie i oddawanie w ręce ge-

Fraamevl dworu u: Sadowię, w pow. lublinieckim . Tu ,,rezydował" 
Kopf po zawarciu małżeństwa z Kubowa.

Czechosłowacja—Polska
Tym  razem  na deskach scenicznych

——-wur.' i w.ciu, wiciu mitycn. stapo — oto byłv niewybredne 
■^dpf zajmował wówczas eleganc metody postępowania z Polakami.

Rok bieżący, oprócz zbliżenia 
polsko-czeskiego na polu sporto
wym, przyniesie również tak waż-

Amerykanie uznaje; tylko jazz
—' o p o w ia d a  B ro n is ła w  G im p e l

«

«Istna rewelacja! Broni, 
sław Gimpel może rywalizo
wać z najsfynn i cjszy mj w ir
tuozami świata. Jego wspa. 
ntola technika j  pełen finezji 
artyzm świadczą o niezwyk
łym  talencie. Mieliśmy moż- 
i*osć usłyszeć w jego wyko- 
uaniu wicie utworów, różnią 
oych s*ę między sobą pod 
względem stylu i nastroju. 
Wszystkie zostały odegrane z 
wyczuciem świadczącym o 
najwyższym stopniu muzy
kalność; artysty. Zachwyt, 

OTy ogarną} słuchaczy przy 
Werwjizyth taktach — pofę- 
gową} się do samego końca 
koncertu“ .

(«Gavroche“ , 28. I. 48).
PaJ° tri,urrifaJnych tournées w 

estynie, Włoszech, Szwecji, 
^»rwegH ; Francjj _  przyjechiał

Warszawy znany u nas je- 
^ ¿ ! CZG Przed wojną -polski 
-Krzypek Bronisław Gimpel.
«em JeSÎem zażenowany przyję 
szaw- 3akie ,m’: zgotowała War- 
aoriif mówi Gjmpel na parę 
w b  Pnzed swym ko >■ ertem 

»«omie“ . Publiczność polska

jest szczególnie spragniona mu- 
zj'ki poważnej po tylu latach 
wojny. Koncertowałem ostatnio 
w Krakowie i  w Lodzi. Orkie
stry macje doskonałe.

— Najeźdź:} się pan tyle po 
świecie, ciekawe jest: jaką pu
bliczność uważa pan za najbar
dziej muzykalną?

— Trudno mówić o umuzykal
nieniu publiczności w krajach, 
w których nie ma upowszechnię 
nia muzykj wśród najszerszych 
warst-w społeczeństwa. Klasycz
ny repertuar, z którym podró
żuję po świecie, zawsze ściągnie 
ten sam typ elitarnej publiczno
ści. Reakcja tej publiczności na 
muzykę ma na ogół swoje żela
zne prawa. Są utwory, które z 
reguły „biorą“ . Chociaż zdarzają 
się niespodzianki — np. publicz
ność włoska, odnosząca się zwy
kłe z rezerwą do utworów mo
dernistycznych — entuzjastycz
nie oklaskiwała sonatę Hinder- 
njtha.

Przebywającego stale w Ame
ryce artystę wypytujemy o sto
sunki^ panujące w tamtejszym 
świecie muzycznym.

! • • •

— Amerykanie mają dużo oka 
I z jj do kontaktu z muzyką poważ 
r>3, cóż; kiedy Amerykanin nad 

[ wszystko przekłada jazz...
Amerykański związek muzy

ków jest dość sjlną instytucją. 
Są jednak poważne usterki tej 
organizacji. Wśród muzyków na 
wet zrzeszonych panuje szalone 
bezrobocie. Dzieje się to dlatego, 
że nie ma dostatecznej selekcji 
przy wstępowaniu. do związku. 
Słabsze siły są szybko elimino
wane przez zdolniejszych fa 
chowców. Z drugiej strony nie 
ma dostatecznej ochrony pracow 

i nika.

Jakie są dalsze projekty arty
sty?

Po koncercie w Warszawie, 
występ w Zurychu a następnie w 
N. Yorku w Garnegiehall.

— W leeie znów prawdopodo
bnie przyjadę do Polski, gdyż 
ma być zorganizowane specjalne 
przeszkolenie dla młodych sił 
muzycznych. Bardzo bym pra
gnął brać udział w lej akcji — 
kończy z miłym uśmiechem 
Gimpel. ąg.

ne i od dawna oczekiwane zbliże
nie na polu kulturalnym. Po uda
nej próbie współpracy polsko-cze
skiej w dziedzinie filmu nad reali
zacją „Ulicy Granicznej“ , którą to 
współpracę filmowcy czescy wspo
minają' z niekłamaną sympatią, na
stępuje współpraca w dziedzinie 
teatru.

Współpraca ta jest ukoronowa
niem wspólnie prowadzonych roz
mów, pomiędzy dyrekcją Teatru 
Ziemi Opolskiej, w osobach dyr. 
Staśki i Michalaka a dyrekcją „Di- 
vadla“ w Morawskiej Ostrawie.

W najbliższym już czasie teatr z 
Morawskiej Ostrawy zawita na Zie 
mię Opolską na gościnne występy, 
na razie niestety tylko do trzech 
miast Opolszczyzny a to do Opola, 
Koźla i Gliwic.

W zamian Teatr Ziemi Opolskiej 
wystąpi w Morawskiej Ostrawie, 
Krnov i Ołomuńcu. Nie jest jed
nakże wykluczone, że zostanie on 
„zmuszony“ grać jeszcze w innych 
miejscowościach jak Bogumin, Kar 
wina, Orłowo i in., gdzie mieszka 
przecież duży odsetek Polaków, 
zdawna tam osiadłych.

Trudne więc lecz wdzięczne za
danie mieć będzie zarówno dyrek
cja jak i zespół artystów opolskich, 
jednakże należy żywić przekona
nie, że znany z energii dyr. Staśko 
zmobilizuje najtężcze siły aktor
skie, aby z jednej strony podbić 
serca Czechów, z drugiej zaś dać 
upragnioną strawę duchową gorą
cym sercom rodaków. ‘

Pomimo, że nie jest jeszcze zna
ny repertuar obydwuch teatrów, 
przypuszczać jednak należy, że tak 
teatr morawski jak i opolski, wy
stawią sztuki swych rodzinnych 
dramaturgów.

Nawiasem dodamy, że rodacy na
si w Czechosłowacji p-; snęliby u j
rzeć sztuki Bałuckiego, Zapolskiej 
i Morstina.

Z przygotowań morawskiego „Di 
vadla“ można wnosić, że Czesi stan 
rannie przygotowują się do wystę
pów w Polsce a ich kostiumy i rek 
wizyty teatralne wzbudzić mogą 
zazdrość u ich nieco uboższych poi 
skich pobratymców.

Miastom w których będą wystę
pować, można pozazdrościć, że na 
ich właśnie terenie nastąpi prak
tyczna inauguracja konwencji kul
turalnej polsko-czechosłowackiej.

K. Kanuriszer

ludności był najstarszy syn Ko
pfa, 20-letni W ill. Obrzucał robot 

, ników wyzwiskami i pastwił sie 
.nad nimi. Józefa Kandzię z Wie- 
rzbia pod Sadowem pobił wraz z 
k ilku  kompanami hitlerowskimi 
do tego stopnia, że całe ciało jego 
pokryte było krwawymi pręgami. 

, Bloch, który go widział następne- 
| go dnia po wypadku, podaje, że 
; Kanazia nie mógł leżeć na ple- 
i Pach, tylko kucał na łóżku na łok 
| ciach i kolanach, a całe plecy 
l>yly potwornie wzdęte. Kandzia 
chorował po tym wypadku bardzo 
długo.

W ill Kopf ma na sumieniu ró
wnież pobicie wielu innych robot 
ników i. mieszkańców okolicznych 
wsi.

W B ab ien icy ,K rzep icach  
i B lach o w n i

Kopf „rezydował“ od 1940 r. w 
Sadowię, ale jako „treuhaender“ . 
a przede wszystkim komisarz do 
spraw wysiedleńczych działał ró
wnież na terenie Krzepic, Babie- 
nicy i Blachowni w  powiecie czę
stochowskim, dokonując wywła
szczenia Polaków.

O jednym takim wywłaszczeniu 
opowiada nam nauczyciel, Józef 
Stasiak z Babienicy w pow. lub li- 
nieckim. 69-letni ojciec Stasiaka,
Jan, były uczestnik powstań, był 
właścicielem chałupy i 15-hekta- 
rowego gospodarstwa. Latem 1941 
roku na krótko przed żniwami 
przybył do wsi Kopf w towarzy
stwie sołtysa, przedstawicieli par 
tii, żandarmów, strażników gra
nicznych, oraz szefa gestapo w 
Lublińcu, by wysiedlić około 40 
gospodarzy miejscowych. Całe to 
grono z Kopfem na czele przyby
ło również do chałupy nieobecne
go Jana Stasiaka. Kopf spisał do 
kładnie cały inwentarz, a następ 
nie oświadczył, ¿e przejmuje ma
jątek w  imieniu narodu niemiec
kiego, po czym wszyscy opuścili 
mieszkanie. Po chwili wrócił je
den ze strażników i  zaczął bić 
Józefa Stasiaka. Na jego krzyk 
zawróciła cała grapa, a buerger- 
meister oświadczył: „Das ist der 
polnische Lehrer“ (To jest ten poi 
ski nauczyciel). Na to zbliżył się 
do maltretowanego „treuhaem- 
dtsr“ powiatowy oraz Kopf i za
częli go obrabiać pięściami i ko
pać nogami. Kopfowi to jednak 
nie wystarczało i schwyciwszy

Dwa wieki myśli polskiej
Wdrszawa (PAP). Państwowy In? 

s ly tu t Wydawniczy przystępuje do 
wydawania serji p. n. „Dwa wieki 
myśli polskiej“ .

W ramach te j serii ukażą się w 
najbliższym czasie „M iasto i miesz
czaństwo“  J. Ptaśnika w opracowa 
niu prof. dr St. Aimolda z przed- 
m.owa. wieceministra prof. Lesz- 
czyckiego. „ Przewrót umysłowy“  
St. Smoleńskiego * w opracowaniu 
dr H. Więckowskiej oraz pisma in 
nych pisarzy X V III  i  X IX  wieku.

I
D z i Ś 
jutro — 
pojutrze ®
jeszcze można nabyć szczę

śliwe losy do XI kl. 
„LOTERII WIELKICH 

WYGRANYCH“
w Kolekturze

SZTYB EŁ I  R A T
gdzie padły w  I  kl. 4 w iel
kie wygrane: zł 500.000.—, 
zł 100.000.— oraz 2X50.000.

Ciągnienie już 13 bm. 
Katowice, D u o r e  o u o  7  

Tel. 310-31. 524

Konkurs literacki
sam orządow ców

Warszawa. Związek Zaw. Praco
wników Samorządu Terytorialnego 
i  Użyteczności Publicznej ogłosi w 
najbliższym  czasie w ie lk i konkurs 
lite racki (proza, dramat, poezja) na 
najlepszą pracą z życia samorządu 
i. zakładów użyteczności publicznej, 
jak: enei-getyka, komunikacja, ga
zownia itd . Celem konkursu jest 
zobrazowanie pracy samorządow- 
cóut,

ciężkie krzesło, uderzył nim dwu 
krotnie w głowę leżącego na po
dłodze Stasiaka. Stasiak długo 
potem chorował.

Komisja do badania zbrodni 
niemieckich będzie jeszcze miała 
dużo roboty z zebraniem komplet 
nego materiału obciążającego 
Heinricha Wilhelma Kopfa, chro
nionego przez Amerykanów. K il
ka podanych przez nas przykła
dów, które w każdej chwili po
twierdzone mogą być przysięgą 
pokrzywdzonych, dostatecznie o- 
świetlają sylwetkę tego w ilka w 
owczej skórze, jakim  był Hein
rich Wilhelm Kopf, obecny „so
cjalista“  j  premier niemiecki.

(KABE)
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Zjazd dyrektorów 
Szkół Muzycznych

Bytom. (jł) Na 13 bm. został do 
Bytomia zwołany V Zjazd Dyrekto
rów Niepaństwowych Szkół Muzycz 
nych okręgu śląsko-dąbrowskiego. 
Organizatorem zjazdu jest Stanisław 
Czarny, dyrektor Miejskiej Szkoły 
Muzycznej przy ul. Moniuszki, w 
której toczyć się będą obrady zjaz
dowe.

Program przewiduje m. in. refe
raty: dyr. Tadeusza Biata — „Sy
tuacja niepaństwowego szkolnictwa 
muzycznego w dzisiejszej Polsce“ , 
delegata Zw. Zaw. Muzyków R. P,
— „Stosunek ZZMRP do szkolnic
twa muzycznego1' 1 dyr. Łęgowicża
— „Szkoły umuzykalniające i ogni
ska kulturalne jako czynniki upo
wszechnienia kultury muzycznej w 
Polsce Ludowej“ . W czasie zjazdu 
poszczególni dyrektorzy złożą spra
wozdania z działalności swych szkół.

Biblioteka Miejska 
w Raciborzu

RACIBÓRZ, (tg) Zarząd Miejski 
w Raciborzu otrzymał z Minister
stwa Oświaty 285 tomów książek, 
przeznaczonych dla Biblioteki Miej 
skiej, która znajduje się w Cere
sie organizacji. Wcześniejsza or
ganizacja była niemożliwa z powo
du braku środków. Dotychczas 
istnieje w Raciborzu przy Inspek
toracie Szkolnym jedynie Biblio
teka Powiatowa; z dniem 1 stycz
nia br. przeszła ona na etat Wy
działu Pow.

Epidemia trychinozy w Raciborzu vygasla
dzięki nadludzkim wysiłkom personal« Szpitala Miejskiego

R a c i b ó r z  (fg). Szpital Miej
ski w Raciborzu, znajdujący się 
jeszcze w odbudowie, był do nie
dawna przygotowany na przyję
cie tylko 98 chorych.

Tymczasem — jak wiadomo — 
w mieście wybuchła zaraza try
chinozy, wskutek której dzienny 
stan chorych wynosił 360 osób, 
niekiedy dochodził do 400. W pier 
wsZym etapie epidemii urucho
miono w szybkim tempie całe bo
czne skrzydło, w którym napra
wiono centralne ogrzewanie i roz 
mieszczono dodatkowo 300 łóżek. 
Kiedy w dalszym ciągu wzrasta
ła liczba zachorowań, urządzono 
na przyjęcie chorych nieczynną 
dotychczas frontową część szpi
tala, biura administracji, pokoje 
sióstr zakonnych i inne. Przy po
mocy personelu szpitalnego napra 
wiono stare, nieużywane już łóż
ka. Personel szpitalny przygoto
wał również przeszło 306 sienni
ków.

Kuchnia także nie była przygo
towana na gotowanie potraw dla 
tak wielkiej liczby chorych. Dzię
ki uruchomieniu dodatkowego 
pieca gazowego opanowano sytua 
cję. Kuchnia była czynna bez 
przerwy codziennie od godz. 3 do 
godz. 22.

W ogóie personel szpitalny zdo 
był się w nadludzkim wysiłku na

olbrzymie osiągnięcia, o czym j ników szpitala w  okresie panowa 
świadczy list komisarycznego or- i nia zarazy. Jedynie dzięki dużym
dynatora oddziału chorych na try 
chinozę Szpitala Miejskiego, dr 
Jana Kostrzewskiego, do Zarządu 
Miejskiego, odczytany na plenar 

nym posiedzeniu MRN.
Ordynator złożywszy w nim po 

dziękowanie za wydatną pomoc, 
udzieloną przez Zarząd Miejski, 
dotkniętym trychinozą, podkreśla 
ofiarną pracę wszystkich pracow-

W’ysiłkom służby pielęgniarskiej, 
administracyjnej i lekarzy można 
było zapewnić chorym należną 
im opiekę, mimo bardzo trudnych 
warunków pracy. Pracownicy 
szpitala w okresie nasilenia Zara
zy pełnili obowiązki, nie pamię
tając o swych posiłkach i odpo- 
czynku,

Na specjalne wyróżnienie za-

Osiągnięcia PNZ
w zagospodarowaniu Ziem Odzyskanych

Ostrzeżenie Dyrekcji PKP
KATOWIC®. Dyrekcja Okręgowa 

Kolei Państwowych ostrzega pra
codawców zarówno państwowych i 
samorządowych, jak i spółdzielczych 
i prywatnych, oraz administracje 
szkół i zakładów naukowych wszel
kich typów prżćd bezkrytycznym 
potwierdzaniem* zaświadczeń do u- 
zyskania biletów miesięcznych ul
gowych 1 miesięcznych szkolnych 
osobom, które bądź nie są u nich 
zatrudnione, względnie nie uczę
szczają dó szkoły, bądź też zamiesz
kują, w miejscu pracy lub siedzibie 
zakładu naukowego.

Stosownie do postanowień „Tary
fy osobowej", prawo do korzysta
nia z biletów miesięcznych ulgo
wych względnie miesięcznych szkol 
nyah przysługuje jedynie pracow
nikom stałym, czynnym i płatnym 
Oraz Uczniom, regularnie Uczęszcza
jącym na naukę tylko niektórych 
instytucji, zakładów i przedsię
biorstw, tudzież niektórych szkół i 
ib tylko wówczas, gdy Warunki OsO

biste zainteresowanych nie pozwa
lają na zamieszkanie w miejscu pra
cy lub Siedzibie zakładu naukowe
go i zmuszają ich do codziennego 
dojazdu do miejsca pracy lub szko
ły. Osoby, dojeżdżające do miejsc 
zamieszkania rodzin raz w tygod
niu, nie mogą korzystać z biletów 
miesięcznych ulgowych względnie 
miesięcznych szkolnych, 

Szczegółowych ihformaeyj o za
kresie uprawnień poszczególnych 
instytucyj, zakładów 1 przedsię
biorstw, oraz szkół do potwierdza
nia zaświadczeń do nabywania bi
letów miesięcznych ulgowych i 
szkólhyeh udzielają kolejowe kasy 
biletowe względnie zawiadowcy sta- 
cyj lub kierownicy ekspeayeyj. 

Wszelkie nadużycia pracodawców 
lub adminlstraeyj szkól W tym za
kresie Dyrekcja Ó. K. P. w Kato
wicach będzie ścigała na drodze 
karnó-sądoWej, niezależnie od ro
szczeń 0 zwrot poniesionych przez 
zarząd Kolei strat materialnych.

Wrocław. — Wszelkie prace, prze 
prowadzane przez Państwowe Nie
ruchomości Ziemskie wymagają 
wkładów pieniężnych, a co za tym 
idzie kredytów, które jednakże 
przychodzą często z opóźnieniem, 
utrudniając wykonanie zamierzone 
go planu.

Dalsze zagospodarowanie Pań
stwowych Nieruchomości Ziem
skich jest ściśle uzależnione od wy 
eokich i punktualnie nadchodzą
cych sum inwestycyjnych. Jeśli 
chodzi o dział przejmowania ma
jątków rolnych, a przekazywanie 
ich po pewnym okresie czasu pod 
osadnictwo, to na tym odcinku na 
terenie Dolnego śląska widać już 
efektywną pracę, mającą swój wy
raz w cyfrach,

Od chWili, kiedy władze polskie 
objął!/ województwo Wrocławskie, 
Państwowe Nieruchomości Ziem
skie przejęły ogółem blisko 752 ma 
ją tk i ziemskie. Wszystkie te obiek
ty były jeśli nie zdewastowane, to 
posiadały duży procent zaniedba
nia nie tylko w samych budyn
kach, ale także i w glebie (zachwa
szczenia, ugory it>p.) PN?,-y w ma
jątkach z góry przeznaczonych na 
parcelację nie przeprowadzają re
montów w obiektach mieszkalnych 
i gospodarskich, zajmując się* je
dynie »prawą ziemi, aby przeka
zać ją osadnikom W możliwie jak 
największym procencie użyteczno
ści rolnej. Prace te dały bardzo do
datnie wyniki, Całkowita odbudo
wą, to znaczy łącznie * remontem

Raków ma swoją sensację!

„Duchy“ bombardują nieszczęsnego mechanika
Częstochowa (à). Mieszkańcy 

Rakowa èyjà ód dwóch tygodni 
pod wrażeniem „niesamowitych“ 
figlów, płatanych przez nadprzy- 
ródzone rzekomo siły mieszkań
cowi tej robótńicżej dzielnicy, p. 
Jerzemu Klinowskiemu, zamiesz
kałemu pyky ul. Limanowskiego 
nr 49.

P. Klinowski jest właścicielem 
warsztatu mechanicznego i nié 
zaznał dotychczas rozkoszy życia 
małżeńskiego, jakkolwiek, jak 
twierdzą sąśiedzi, od dłuższego 
już czasu marzy o tym, by zer
wać ze stanem kawalerskim i sta 
nąć na ślubnym kobiercu. Na ra
zie p. Jerzy, liczący dopiero 26 
lat, skazany jest na samotny po
byt w  mieszkaniu.

Wiadomo, że samotność nie m -

wsze wpływa dodatnio ńa dobre 
samopoczucie Człowieka. Ośóby 
zbyt wrażliwe, a zalicza się do 
nich niewątpliwie p. K,, ulegają 
dość często różńym halucyna
cjom, które uważają za zjawiska 
nadprzyrodzone, choć żaden roz
sądny człowiek w jakieś ,,stra
chy" czy „duchy“ dziś nie uwie
rzy. Uległ widocznie takim halu
cynacjom również p. KlinoWski, 
skoro od dwóch mniej więcej ty 
godni twierdzi uporczywie, że w 
mieszkaniu jego „straszy“ .,. Prze 
¿ładowany przez „strachy“ mećha 
nik dowodzi wobec niezmiernie 
zaciekawionych wydarzeniami w 
jego mieszkaniu mieszkańców Ra 
kowa, że ż chwilą zapadnięcia 
zmroku po ciemnym 'pokoju „la 
tają“ garnki, fa jerki i inne przed 
mioty, rzucane rzekomo przez nie

Najstarsza miejscowość
na Dolnym Śląsku

C h e ł m s k o  Si. (sari. Jedną 
z najstarszych miejscowości po-

Obvwatelski czyn szewców
Katowice. — Z daru wojewody 

gen. Zawadzkiego, prezydent mia
sta Willner przekazał na ręce pre
zesa cechu szewców 20.000 zł na
buciki• dla najbiedniejszych dzieci 
szkoły powsz. nr 24. Cech ofiaro
wał bezinteresownie pracę tak, że 
sześcioro dzieci zostało obdarowa
nych bucikami. Obywatelski Czyn 
cechu szewców z prezesem Wrze
śniewskim na czele zasługuje na 
podkreślenie.

wiatu kam i cni ogórsfcie go jest
Chełmsko Śląskie (dawna nazwa 
Szymrych). Rynek. ze średnio
wiecznymi arkadowymi podcie
niami, to ciekawy obiekt dla wni 
kitwego badacza starego budo
wnictwa. Henryk Brodaty, książę 
Dolnego Śląska w roku 1207 zbu 
dowal tu zamek dla ochrony o- 
kolicy przed rozbójniczymi ban
dami i osadził w nim rycerza na
zwiskiem Szimrieh, a może Szy
mon, względnie Szymrych. Tenże 
założył w roku 1214 wokoło zam
ku miasteczko. W 1289 r. Wacław 
I I  oddał miasto księciu Bolkowi. 
W roku 1343 Szymrych zakupio
ny został przez opactwo w Kre- 
soborze (dzisiejszy Krzeszów) i 
przy nim pozostał do roku 1810. 
W roku 1426 na Szymrych napa
dł! Husyoi i  wraz z zamkiem do
szczętni* zniszczyli.

Do dziś zachował się z tych cza

Zatruła się gazem
Wrocław, (st) Wskutek nieostro 

żnoścj zatruła się w mieszkaniu 
gazem świetlnym 19-łetnia Smu- 
lówna. Dzięki zauważeniu wypad 
ku w porę przez ojca dziewczyny, i sów stary dom, stojący na mie.j- 
przybyłe pogotowie ratunkowe u- I scu dawnego zamku. Zachowały 
dzieliło znajdującej się w stanie | się również ślady dawnych r©' 
nieprzytomnym pierwszej porno- wów obronnych. Chełmsko Ślą 
cy. Istnieje nadziei® utrzymania, aUe jest miejscowością godną | 
jej przy życiu. i zwiedzeni*

widzialne ręce. Rano panuje stra 
szny nieład w pokoju, mimo, że 
w  chwili Udawania się p. K linow- 
śkiego na spoczynek, wszystkie 
rzeczy i  sprzęty domowe znajdu
ją Się na swoim miejscu. „Duchy" 
upodobały sobie podobno najbar^ 
dziej... węgiel, bombardując po
kój, nie wyłączając właściciela 
pociskami węglowymi. Obawiając 
się sypiać Samotnie w  mieszka
niu, p. Klinowski zaprosił począt
kowo dla bezpieczeństwa swego 
ojca, a następnie pracownika war
sztatu, lecz ci spędzili tylko jedną 
noc w nawiedzonym przez „du
chy" mieszkaniu i  więcej za ża
dne skarby tego nie chcą uczynić. 
Prośby, skierowane przez p. K li-  
nowskiego do znajomych, także 
nie odniosły żadnego skutku. N ikt 
nie chce przebywać w godzinach 
wieczornych lub nocnych w mie
szkaniu, w  którym „straszy“ .

Mimo bezsensowności takiego 
twierdzenia mieszkańcy Rakowa 
wierzą jednak w „duchy“ p. Klo
nowskiego i  nie można ich prze
konać o absurdalności działania 
w  tym wypadku nadprzyrodzo
nych sił. W każdym bądź razie 
Raków ma swoją sensację...

budynków, inwentarzem żywym i 
martwym zajmują się jedynie W 
majątkach pełnej administracji.

Od roku 1946 do chw ili obecnej 
PNZ-y przekazały ogółem około 
414 majątków na parcelacje, oraz 
inne cele o ogólnej powierzchni 
92.972 ha, w tym  użytki rolne ob li
cza się na 86.410 ha. Zasiewy na 
tych terenach sięga!;,' 22.939 ha. 
Przy początkowym braku sił robo
czych, sił pociągowych i wielu in
nych trudności natury technicznej 
i administracyjnej, ilość oddanych 
osadnikom zasiewów jest dużym 
osiągnięciem Państwowych Nieru
chomości Ziemskich — dyrekcji 
wrocławskiej.

sługują: Paweł Fiur z całym per
sonelem, a zwłaszcza z księgo
wym i magazynierem Pawiem 
Mandryszem i Klarą Paszek, 
wszyscy pracownicy szpitalnej 
kuchni z siostrą prowadzącą Ka
tarzyną Cyranek — S. Credulą 
oraz wszystkie pielęgniarki i sa
nitariuszki, spośród których wy
różnić należy pielęgniarza Juliu
sza Kokota, S. Medardę — Otylię 
Zagoi». Anielę Rudek, Krystynę 
Lizak i Helenę Szczukę, ponadto 
podkreślić trzeba ofiarną pracę 
laborantki S. Berardy — Jadwigi 
Kiecki, mechanika Leop. Arnd
ta oraz jego pomocnika, Melchio
ra Morawca. W końcu dr Ko- 
strzewski składa osobne podzię
kowanie wszystkim podległym 
mu lekarzom, spośród których wy 
różnił się pracą dr Jan Janiea.

Dr Kostrzewski wobec ustąpie
nia zarazy zakończył czynności 
komisarycznego ordynatora.

Z Wydziału Zdrowia Urzędu 
Wojewódzkiego szpital otrzymał 
pewną ilość bielizny na łóżka, bie 
lizny dla chorych, 30 łóżek meta
lowych i różne lekarstwa, Na in
terwencję radiową Ministerstwa 
Zdrowia szpital otrzymał z Cze
chosłowacji „Fuadynę“. jedyne 
skuteczne lekarstwo przeciwko 
trychinozie.

W okresie trwania epidemii try 
chinowy Szpital Miejski w Raci
borzu zdał chlubnie egzamin,

Pocztowcy 
w T .P .P .R .

Katowice. W trzecią rocznicę wy
zwolenia Katowic od okupanta od
było się uroczyste zebranie Koła 
Zw. ZaW. Pracowników Poczt, i 
Telekomunikacji przy Dyrekcji 
Okręgu, poświęcone m. in. sprawie 
utworzenia Koła Towarzystwa Przy 
jaźni Polsko-Radzieckiej: Po wysłu
chaniu przemówienia dyrektora inż. 
Siwińskiego, zebrani uchwalili przy
stąpić gremialnie do nowo tworzą
cego się Koła, wybierając równo
cześnie zarząd w osobach inż. Si
wińskiego, Millera, Wiśniewskiego, 
Grzybka i  Heniga.

Pyskowice 
mają przedszkole

Pyskowice, (fn) Staraniem Rudz
kiego Zjedo. Przem. Węglowego 
odbyło się tu otwarcie świetlicy dla 
dorosłych oraz przedszkola naj
młodszych dzieci. W pięknie wy
remontowanym, kosztem 1.500.000 
zł, domu, znalazły pomieszczenie 
schludne i Widne sale zajęć, Szat
nie, umywalnie i in., przeznaczone 
dla dzieci. Zjednoczenie zapewnia 
im również opiekę pedagogiczną i 
lekarską. Wkrótce będzie otwarte, 
staraniem Zjedn. Przem, Węgl. w 
Wilczym Gardle nowe przedszko
le, dla dzieci pracowników Zjed
noczenia. Również huta „Pokój“ , 
oddział w Łabędach uruchomi tam 
w najbliższym czasie swoje przed- 
aakole.

Ośrodek bezpieczeństw a h ig ieay i pracy
będzie m ieścił się ic Bytomiu

BYT OM. (ji) inicjatywa Śląsko- 
Dąbrowskiego Tow. Nauk stworze
nia Miizêum Bezpieczeństwa i Hi
gieny Pracy znalażła żywy od
dźwięk w kołach naukowych i 
przemysłowych Śląska.

W sali Śląskiej Biblioteki Pu
blicznej w , Bytomiu odbyło się 
drugie ż rzędu zebranie W tój spra
wie, z Udziałem przedstawicieli za
interesowanych czołowych instytu
cji. Ministerstwo Pracy i opieki 
Społecznej reprezentował dyrektor 
warszawskiej Wzorcowni Bezpie
czeństwa i Higieny Pracy inż. Ma
zurkiewicz, z ramienia Międzymi
nisterialnej Komisji Bezpieczeń
stwa Pracy brał udział w obradach 
proi. inż. Mzębki, Zebraniu prze
wodniczył inż, P. Matejko, który 
wygłosił referat aa temat strony 
technicznej projektowanej pla
cówki. ,

Dr, J, Szumski uzupełnił wywo
dy przedmówcy omówieniem z - 
dań lefcarsfco-higiemcziiyeh. We
dług niego, niezmiernie ważna dla 
Śląska medycyna przemysłowa 
Wiftna znaleźć swój wyraz W- eks
ponatach m. ih. ż następujących 
dziedzin: anatomia człowieka, ba
dania psychotechniczne, pośrednic
two przy wyborze zawodu, zatrud
nienie częściowych inwalidów, pra
ca kobiet i młodocianych, ochrona 
macierzyństwa, żłóbki, sporty i 
wczasy robotnicze, odżywianie pra
cujących oraz różnorodne działy 
higieny pracy i chorób zawodo
wych.

Uczestnicy żebrania W dyskusji 
poparli gorąco projekt ^stworzenia 
nowego ośrodka. Za naj odpowied-

niejeze miejsce dlań uznano By
tom, będący ośrodkiem przemysłu, 
siedzibą Państw. Technicutn i przy
szłej Akademii Lekarskiej, która 
jako iihktytut medycyny przemy
słowej pracować będzie również w 
dziedzinach bezpieczeństwa i higie
ny pracy. Ra wyborem Bytomia 
przemawia nadto bliskie sąsiedz
two Politechniki gliwickiej.

Inż. Mazurkiewicz podzielił się 
osobistymi doświadczeniami z te
renu W arsza w y, gdzie przed w o j
n ą  istniało już podobne muzeum, 
żhiśżczMe pfżez Niemców, a obec
nie pracuje tzw. wzorcownia,

W wyniku obrad utworzono ko

mitet organiżaoyjny, do którego 
weszli przedstawiciele następują
cych instytucji: instytutu Nauk. 
Org. Pracy, 7,U,S-u. Komisji CZz, 
Zarządu głównego CZZ Metalow
ców, zatzadu głównego CZZGór- 
riików, CZPHutniczegO, CZPWę- 
glowego, CZPChemiczncgo. Woj. 
Wydz. Przemysłu i Handlu, ZP Wy
robów z Blachy, za rządu  głównego 
Tow. Przyj, Nauk i  P a ń s tw . Tech- 
n ic u m  w  B y to m iu . K o m ite to w i po 
wierzono opracowanie m e m o ria łu  
do władz naćZekiyeh w celu U ży- 
Skariia aprobaty dla SóWego pro
jektu oraz' naszkicowanie progra-' 
mu pracy Ha rok bieżący.

Rozwój przemysłu fermentacyjnego
P ro d u k a fe in y  n a  e k s p o rt

W r o c ł a w ,  «jednoczenie Prze-¡wymagania. przeto fakt przyjęcia, 
mysłu Fermentacyjnego Okręgu »inszego produktu przez odbiorcoW 
Dolnośląskiego obejmuje zasadni- i belgijskich, świadczy najlepiej o 
ezo 3 gałęzie: piwowarsko-słodo- ! jego wysokiej jakości. Zwiękśzś- 
wniczą, winiarską i octowa. Poza • nić produkcji Zjednoczenia żwłk- 
tym we Wrocławiu znajduje się w słodzie i piwie zależne

Skazanie
zujprodnialca

Częstochowa (a). Mieszkaniec 
wsi Óracźew (pow. Sieradz)\ 27- 
letni Edward Makowski zaczepił 
w lesie powracającą do domu 35- 
letnią Rozalię Mierzałównę ze 
WSi Biedaszki (pow. Wieluń) i do 
puścił się na niej gwałtu. Za zbró 
dniczy ten czyn zwytodnialec ska 
zany został przez Sąd Okręgowy 
w Częstochowie na 5 lat więzie
nia.

jedyna w Polsce fabryka kwasu 
Mlekowego. Jest ona całkowicie 
i na nowo zmontowana przez pol
skiego robotnika i inżyniera w 
budynkach dawnego browaru, 
Kwas mlekowy jest artykułem 
eksportowym.

W roku 1947 wyprodukowało 
Zjednoczenie we wszystkich za
kładach: 16.517.200 litrów piwa, 
3.640.450 kg słodu, 138.029 Itr. so
ków i syropów', 745.819 Itr, win o- 
wocowych. 114.609 Itr, płynnego 
owocu, 3.503.472 Itr. octu spirytu
sowego i 39.846 kg musztardy. 
Plan produkcji branży winiarskto- 
oetowej wykonano w 101%, bran
ży piwowarsko-słodownkmej w 
129%. Pian wykonano nie tylko 
pod względem ilościowym, ale 
także i jakościowym. Wina wy
twórni państwowych uważane są 
za najlepsze. To samo odnosi się 
do piwa. które stawiane .jest w rzę 
dzie najlepszych w Polsce. Pod 
koniec ubiegłego roku wysłano 
pierwsze partie słodu na eksport 
do Belgii. Ponieważ dla słodu eks
portowego stawiane są wysokie

jest W pierwszym rzędzie od po
lityki zbożowej oraz korzystnych 
możliwości eksportu słodu,

W roku bieżącym plan produk
cji piwa zostaje powiększony » 
27%, a wina o 60%. Obrót za rok 
ubiegły Zjednoczenia wyraża się 
sumą l.BOO.OOO.edO zł, a samych 
podatków zakłady Zjednoczenia 
płaciły 300.000.000 zł. Przeciętne 
zatrudnienie wyrażało się liczbą 
1400—1500 pracowników.

Z działalności śląskiej Ligi Kibici
Wyprawki pilskie dla niemowląt czeskich

Katowice, (fam). Ostatnio obra
dował w Belgradzie I i  Kongres 
Antyfaszystowskiego Komitetu 
Kobiet Jugosłowiańskich. Przy
były nań delegatki poszczególnych 
państw, m. inm i Polski. Zarząd 
główny Ligi Kobiet wydelegował 
jako swe reprezentantki, p. Wi
słę Osófoka-Morawską, posłankę 
Tomezykównę i włókńiarkę z Ło 
dzi, Marię Pyziakową, przodow
nicę pracy. Ze Śląska ’wydelego
wana została wiceprzewodniczą
ca Ligi — Józoniowa.

Powróciła z Pragi Czeskiej

legać ja, Ligi Kobiet woj. śląsko- j jący w wychowanie młodego po- 
dąbrowskiego, zaproszona tam na kolenia wnieść głębokie poczucie 
Krajowy Zjazd przedstawicielek jedności siewteńsWej, był przy- 
„Jednoty SłovanskyCh *en“. W > jęty przez Czeszki entuzjastyczni«, 
skład delegacji Wchodziły: w«- i w  czasie zjazdu delegatki nasze 
jewodziana Zawadzka, przewód- j wygłosiły szereg przemówień, pod 
nieząea śląskiej Ligi Kwotowa, I kreślając w nich konieczność po- 
postanka Polowa, reil. Kimaczyń- : głębienia przyjaźni, w oparciu o 
ska, wiceprezydent Gliwic-Ro, silne i prężne organizacje kóbie- 
wińska i żona prezydenta Kato-, ce.
witj> Wilinerowa. , Z okazji Zjazdu zorganizowany

Delegatki zawiozły w darze yostą) przez „Jednotę Slovanskvch 
” . wyprawek dla niemowląt żen„ testiwa, tam,ów ludowych, 
czeskich, urodzonych w dniu % lu w któ(ryB1 bl.ały udte5», wszystkie

rozpoczęcia oh- grupy słowiańskie w strojach lu- 
rad Symboliczny ten dar kobiet  ̂ ^  srupą polska

de uolstach dla kobiet czeskich ma-

Zainteresowanie zagranicy 
W . S. A. H*

C z ę s t o c h o w » -  Wyniki na
ukowe i organizaćy.me Wyższej 
Szkoiv A(tm in istracy.jno -Han dię '  
wej w Częstochowie powodują 
stałe zainteresowanie nią zagîa" 
nicy. „ _ _ „

Prof, dr Ivan St. Vlahov, dyre» 
tor sekcji nauk prawniczych w W  
stytucie Narodowym Bułgarski» 
w Sofii, zwrócił się do dyrekcji 
WSAH z propozycją wygłoszeni»' 
kilku wykładów w języku fran
cuskim na uczelni częstochow
skiej

Dr Rudolf Kalhous, min. Konł- 
Czeehołdowacji. zwrócił się do u- 
czelni w wyniku uprzednio wy- 
inSenionej korespondeoji z kon
kretnymi propozycjami: wygło
szenia w języku polskim çyk»  
odczytów z zakresu administra- 
cyjno-bandłowej polityki Czech® 
Słowacji; utworzenia katedry ad- 
miMstracyjno-handlowej stosun
ków czechosłowackich i lektoratu 
języka czeskiego; opracowani® 
fachowej terminologii w zakresie 
nauk administracyjno - handlo
wych ’ polsko-czeskiej i czesko- 
polskiej.

Ponieważ według obowiązują
cych zwyczajów kontakty zagra
niczne uczelni wyższych podle
gają uprzedniemu omówieniu  ̂
Ministerstwem Oświaty — dyre® 
o ja WSAH nadała odpowiedni 
bieg sprawi? (aj
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Ktzepnq granice nu Odrze i Nysie ",s,a,a HïLÏÎÏ!?
W pm owa faktów  o Ziem iach Odzpskanuch

n rePc|lonizacyjna na Zie- i w wyniku działań wojennych zna- , spodarstw. Załatwiono już pozy- i kursów ropolonizacyjnych. Na ty -
^Odzyskanych składa się z | leźli się za granicą. Umożliwiono • tywnie ponad 335 tysięcy orzeczeń I siące liczy się dziś na Ziemiach

powroty z obozów jenieckich kra- | o nadaniu, zaś właściwych aktów j Odzyskanych świetlice, kółka śpięczterech zasadniczych faz, a mia
nowicie: z repatriacji Niemców, j jów sprzymierzonych, a także z 
weryfikacji polskiej ludności m - | terenu Niemiec. O zakresie tej ak- 
hzimej, napływu żywiołu polskie- ; c ji mówi fakt, że tylko w ostatnim 
go przez osadnictwo, a wreszcie kwartale roku 1947 powróciło do 

■ z właściwej „ofensywy kultu- kraju ponad 20 tysięcy osób, na- 
ralnej“ , mającej ostatecznie usu- leżących do społeczeństwa polskie 
nać naleciałości niemieckie z tych 1 
ziem i scalić ich ludność w jedno
lite społeczeństwo polskie,

go pa Ziemiach Odzyskanych.

nadania doręczono już 227 tysią- j wasze i teatralne, domy społecz 
com gospodarzy. Uwłaszczenie w j ne i kluby- sportowe, gdzie w har- 
rolnictwie nie jest jeszcze zskoń- j monijnym współżyciu polskiej lud 
ezone, gdyż i  sarna akcja osie- ności napływowej z rodzimą,_ wy- 
dleńcza nie została jeszcze przer- twarza się jednolity typ polski — 
wana. Jakkolwiek tereny Dolnego | mieszkańca tych ziem.
Śląska i  Opolszczyzny wyczerpa- j Jednocześnie prowadzona jest

Na  ̂ miejsce repatriowanych i ły  już swój zapas ziemi, to na po- akcja uświadamiająca, w wyniku
T . - —  ^   Niemców osiedlają się Polacy, zostałe części Ziem Odzyskanych
ijiczoa Niemców, repatriowa- których łącznie na Ziemiach Od- ciągną nadal rolnicy z Polski cen

nych z Polski, do schyłku ubiegłe- zyskanych było w dniu 1 grudnia tralnej.
przekroczyła cyfrę 2.155 1947 —_ 5.234.000 osób, z czego Państwo wspomaga bardzo w,y-

2.886.000 mieszka na wsi i  2.384.000 datnie osadników na Ziemiach
go roku, ______
tysięcy. Nieliczna grupa pozosta
łych jeszcze w Polsce Niemców, 
to przeważnie fachowcy, których 
wyjazd nastąpi natychmiast po 
przeszkoleniu przez nich polskich [ 
sił pracowniczych.

WERYFIKACJA
. Jeśli chodzi o weryfikację pol-

w  miastach.
p l a n o w e  o s a d n ic t w o

W wyniku planowego osadni
ctwa, w  dniu 1 grudnia 1947 obsa
dzono 446 tysięcy gospodarstw o 
powierzchni 3.388 tysięcy hekta- 

„v- . . . . , Wł adze państwowe zdawały
skiej ludności rodzimej, to do : sobie sprawę, że dla szybkiego za- 
konCa roku 1947, ponad milion o- gospodarowania Ziem Odzyska- 
sob polskiego pochodzenia za- nych ważne jest sprawne uregu- 
mieszkałych stale na terenie Ziem lowanie kwestii własności gospo- 
Odzyskanycb, ^ysKalo obywatel-, ( darzących na Ziemiach Odzyska

nych rolników polskich.
Uwłaszczenie w  rolnictw ie spot

kało się z w ielkim  zainteresowa-
i , . -  —y --------- : „  , niem chłopów, którzy do końca -----0_ „ „  w  , „ » « ■
Ww, którzy przeoywają w  Polsce, ubiegłego roku, Złożyli ponad 400 korzystają z nauki polskiej, zor- 
ale obejmuje również tych, którzy i tysięcy wniosków o nabycie go- ■ ganizowano setki popularnyd!

stwo polskie. Polska ludność ro- 1 
dzima cieszy się ze strony władz 
Pełną opieką, przy czym nie ogra-, 
nieza się ona tylko do tych Pola-

Odzyskanych przy zagospodaro
waniu, rozprowadzając setki m i
lionów złotych długo — lub śred
nioterminowych pożyczek na re
mont budynków, zakup inwenta
rza i zasiewy.

JEDNOLITY TYP POLSKI
„ Właściwa, zakrojona na szeroką 

skalę akcja repolonizacyjna, jest 
przedmiotem szczególnej uwagi 
Ministerstwa Ziem Odzyskanych 
oraz Polskiego Związku Zachod
niego. Obok normalnie funkcjonu
jącego szkolnictwa, w  którym dzie 
ci miejscowego społeczeństwa pol
skiego po raz pierwszy od, wieków

której ludność napływowa poczy
na rozumieć zasługi miejscowych 
Polaków w walce z niemczyzną i 
naszą wspólnotę narodową. Coraz 
częstsze wypadki zawięrania mał
żeństw między tymi dotychczas 
odrębnymi grapami Polaków, są 
najlepszą wskazówką zanikania 
różnic między ludnością polską na 
Ziemiach "Odzyskanych. _ . ,

Rok bieżący przyniesie zakon

Nowy Jork. (PAP). Dnia 3 lu 
tego otwarta została w Nowym 
Jorku wystawa prac spółczes- 
nych malarzy polskich. Wystawa 
zorganizowana została staraniem 
Fundacji Kościuszkowskiej przy 
wsjpółpracy delegatki Zw. Polsk. 
A rt Plastyków Józefy Wnuko- 
wej, która przywiozła eksponaty 
z Polskj j  napisała wstęp do ka
talogu.

Pokaz zawiera 77 prac impre
sjonistycznych i modernistycz
nych (31 akwarel j rysunków, 40 
prac olejnych) 44 malarzy. Sta
nowi to zaledwie połowę prac 
przywiezionych z Polskj przez p, 
Wnukową. Reszta nie została wy 
stawiona z powodu braku m iej
sca. Spośród autorów prac wy
stawionych wymienić należy m.

„New Herald Tribune*4 zamie
ścił o wystaw-ie bardzo przychyl 
ną recenzję, podkreślając, że eho 
ciąż sztuka polska poważnie u- 
cierpiała wskutek wojny, to jed
nak od r. 1945 odzyskuje ona 
nieustannie swój utracony pre
stiż. Autor recenzjj wskazuje na 
różnorodność i  dojrzałość repre
zentowanych na wystawie k ie 
runków malarskich.

czeme masowej akcji repoloruza- jn_ J6zef Wnukowa Aeksandra 
cyjnej. W roku 1948 zniknie ostat- , * ¡ „ t ’. A ‘™sandra
ni ślad niemczyzny na odwiecz-j J - cybls'a. Jerzego111 ¡SlClU ¿¡■'CA ----------  TITWHLn. w
nych ziemiach piastowskich naci I Jacka i Annę Żuław -
Odrą i Nysą. skich.

„ W i o s n a  L u d ó w
w Wieliczce

ZJEDN. PRZEM. MASZYN ELEKTRYCZNYCH
Fabryka M 5 w Mikołowie — ogłasza

przetarg nieograniczony
1. na budowę hali — nawy bocznej o kubaturze 

2240 m3;
2. na wykonanie około 550 m- posadzki asfal

towej;
8. na wykonanie 30 sztuk warsztatów ślusar

skich.
Bliższe informacje oraz plany i ślepe koszto

rysy można uzyskać w Wydziale Inwestycji Fa
bryki M 5 w  Mikołowie w godzinach urzędo
wych.

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem:
1. „Budowa hali“
2. „Posadzka asfaltowa“
3. „Warsztaty ślusarskie“:

n a le ż y  składać do dnia 25. 2. 48 r. godz. 12 w se
kretariacie Fabryki M 5 w Mikołowie.

Komisyjne otwarcie kopert nastąpi w  lokalu 
Dyrekcji w dniu 25. 2. 48 r. i  to

odnośnie pozycji 1. o godz. 12,30
>> „ 2. „ 13,30

„  3. „  14,00 ,
Do oferty należy dołączyć dowód złożenia wa

dium w gotówce lub w  papierach wartościowych, 
uznanych przez Ministerstwo Skarbu na sumę 
1% kwoty kosztorysowej. '  .

Dyrekcja Fabryki zastrzega sobie prawo unie
ważnienia przetargu bez podania przyczyn oraz 
obowiązku ponoszenia z tego tytułu jakichkol
wiek odszkodowań oraz prawo dowolnego wy
boru oferenta bez względu na wynik przetargu.

(PAP) 522

AGENCJA STASZ
B I U R O  H A N D L O W E

BYTOM, Plac Słowiański 8, tel. 45-69 i 28-93
P r z e p r o w a d z a :

transakcje handlowe przy kupnie 
i  sprzedaży artykułów: technicz
nych, chemicznych, mineralnych, 
budowlanych itp. 523

Spółdzielnia Włókiennicza „W ieśPolska",
Hurtownia w Łodzi, ul. W ię c k o w s k ie g o  n r  9

Telefon 276-78

p o l e c a

towary włókiennicze -  weł
niane, Jedwabne i bawełniane
w pełnym wyborze dla Spółdzielni i P T 
Kupców. Ceny urzędowe — obsługa solidna 
Towary na składzie w większych ilościach.' 
Nowi klienci mile widziani. (PAP) 527

Kraków (PAP). Na posiedzeniu 
1 sekcji obchodowej Wojewódzkie- 
I go Komitetu Obchodu 100-ej 
Rocznicy „Wiosny Ludów“ usta
lono program uroczystości w Wie
liczce i  Krakowie w  dniu 22 lu 
tego br., które będą miały cha
rakter ogólnokrajowy.

Główna akademia odbędzie się 
w podziemiach salin wielickich. 
Z Wieliczki wyruszą następnie do 
Płaszowa sztafety górnicze, woj
skowe, PW i organizacji młodzie

żowych „szlakiem Dembowskie
go“ . Manifestacyjny pochód z u- 
działem partii politycznych, związ 
ków zawodowych, organizacji 
społecznych, grup regionalnych, w 
strojach ludowych oraz sztafet, 
biorących udział w  marszu, wy
ruszy na Rynek Główny w Kra
kowie.

Akademie odbędą się również 
w większych miastach wojewódz
twa krakowskiego.

£iuoâcuQp radu
OG0LNOPOLSK1 P tO G iA M  POL
SKIEGO R A D IA  Z  U W ZG LĘD N IE

N IEM  AUDYCYJ LO K A LN Y C H  
W torek, 10 lutego

5,58 Sygnał i  zapowiedź stac ji, 6,00 
sygnał czasu i „K ie d y  ranne wsta ją 
zorze“ , 6,05 g im nastyka, 6,15 w iado
mości, 6,20 m uzyka, 6,50 program. 7,00 
dz ienn ik , 7,15 m uzyka, 8,20 in fo r 
m acje, 8.25 skrzynka P. C. K „  0,35 
„Żelazna k u r ty n a “ , 8,50 m uzyka. 3,15 
program , 9,20 reportaż dźw iękow y, 
11,57 sygnał czasu i  he jna ł. 12,03 w ia 
domości, 12,08 przegląd prasy, 12,15 
m uzyka 12,20 „B ib lio te k a  un iw e rsy 
tecka we W roc ław iu “ , 12,30 audycja 
rozryw kow a, 14,30 kon ce rt życzeń, 
15,00* .In fo rm ac je , 15,15 aktua lia , 15,25 
ko m u n ika ty , 15,30 m uzyka, 15,45 au
dyc ja  lite ra cka , 16,00 dzienn ik, 18,20 
„O  ch ińsk ie j księżniczce i  lo tn ik u “ , 
16,40 zabawa karnaw ałow a (dla m ło 
dzieży) 13,00 B .U .L . — „Ś w ia t w e
w n ę trzn y  i  zew nę trzny", 18,15 m uzy
ka, 18,45 „Żelazna k u r ty n a “  19,03 
„ Z  zagadnień w ie js k ic h “ , 19,30 ko n 
ce rt, 20,00 sygnał czasu, 20,50 s tu le c ie  
„W io sn y  L u d ó w ' 1 21,00 „O d  menue
ta do sw inga“ , 22,45 program , 22,50 
ko n ce rt rek lam ow y, 23,00 dz ienn ik , 
23,10 program , 23,20 m uzyka tanecz
na 23,55 w iadom ości, 24,00 zakończe
n ie  program u.

OGŁOSZENIE KONKURSU
Komit. Odbudowy Mostów na Wiśle w Krakowie

o g ł a s z a

konkurs powszechny
nu projekt wstępny drogowego mostu Dębnic
kiego na Wiśle w Krakowie.

Warunki szczegółowe konkursu, oraz pod
kłady za opłatą 500.— zł za komplet, sa do podję
cia w  Wydziale Budowlanym (Oddział Planowa
nia Przestrzennego) Zarządu Miejskiego w Kra
kowie Ratusz, PI. W. W. Świętych 3/4, IIIp., po
kój nr 333. Począwszy od dnia 10 lutego 1948 r., 
gdzie również należy składać prace w  zalakowa
nym opakowaniu, zaopatrzone godłem, w ter
minie do 8 maja 1948 r. godz. 12.

Ponadto warunki szczegółowe konkursu moż- 
na. otrzymać w Oddziałach Stowarzyszenia A r
chitektów R. P. (SARP). Przewidziane nagrody 
za najlepsze prace:

I  nagroda 400.000.— zł 
I I  „  250.000.— „

I I I  „  150.000.— „
IV  „  100.000.— „

Komitet zastrzega sobie prawo zakupu wy
branej pracy nienagrodzonej za kwotę 75.000 z l

(PAP) 528

ZJEDNOCZENIE PRZEM. NIEORGANICZNEGO
Zjednoczone Fabryki Chemiczne „Silesia“ 

w Żarowie k. Świdnicy
o g ł a s z a j ą

przetarg nieograniczony
na wykonanie podestów, schodów, silosu, odpo
wietrzenia i ustawienia wentylatora do pieca pi
rytowego syst. „Wedge“ , konstrukcja żelazna w 
Zjednoczonych Fabrykach Chemicznych „Sile
sia“ w Zarowie k. Świdnicy.

Informacji w  sprawie wykonania zasięgnąć 
można w godz. urzędowania w  biurze inwesty
cyjnym w /w  Fabryki, gdzie również można na
być podkładki ofertowe oraz warunki przetargu 
i rysunki.

Oferty należy składać do Zjednoczenia Prze
mysłu Nieorganicznego w  Gliwicach, ul. Gór
nych Wałów nr 25, Wydział Zakupu w zalako
wanych i  nieprzejrzystych kopertach bez f i r 
mowych z napisem „Oferta na wykonanie po
destów itp. do pieca pirytowego“ w  „Silesii“  do 
dnia 16. 2. 1948 r., godz. 10 rano.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w  dniu 
16. 2. 1948 r. w  Zjednoczeniu Przemysłu Nieor
ganicznego w Gliwicach, ul. Górnych Wałów 25, 
Wydział Zaopatrzenia o godz. 12 w południe.

(PAP) 531

i Poszukujemy do zatrudnienia w Krakowie

konstruktorów oraz kierownika biura konstrukcyjnego
z długoletnią praktyką w ogólnej bu
dowie maszyn.

Warunki wynagrodzenia w /g zatwierdzonej 
siatki płac Min. Przemysłu i  Handlu. Oferty 
z życiorysem składać pod „Konstruktor“ — 
Biuro Ogłoszeń PAP, Kraków, Basztowa 15. 
_________________________  (PAP) 529

Przetarg nieograniczony
n a  dostaw ę m u f k a b lo w y c h .

Elektrownia Miejska we Wrocławiu ogłasza 
przetarg na dostawę muf kablowych, żeliwnych 
różnych typów.

Podkładki ofertowe można otrzymać w Wy
dziale Zaopatrzenia Elektrowni Miejskiej, Wro
cław, Rynek 9/11, 7 piętro, pokój nr 403. Ter
min składania ofert do dnia 25 lutego 1948 r., 
godz. 12. Bliższe szczegóły w podkładkach ofer
towych.

DYREKCJA ELEKTROWNI MIEJSKIEJ
(PAP) 530 WE WROCŁAWIU

Sf>ł-zeur«i«i»
korzystnie samochód 
osobowy 525

Fiat 1100 L
4-eylińdrowy, 6-osob. 
limuz. w  bardzo do.- 
brym stanie.

J O Z E F  D U C H  
Poznań, Kwiatowa 6 
m. 9. — Tel. 42-25

TRANSPARENT ŚWIATŁOCZUŁY 
9, AMONIAKALNY “ (suchy) dostarcza

WYTWÓRNIA PAPIERÓW ŚWIATŁOCZUŁYCH , ,
P la n »  F o to  « K o p ia  Sp. przern. iia iu ll.  z o. o. 

K a to w ic e , u l. K o c h an o w s k ieg o  1 2 , te l. 324-60.

Państwowa Fabryka 
Obrabiarek im. J. 
Strzelczyka w Łodzi, 
hi. Piotrkowska 217
zatrudni (PAP) 526

inżyniera
m stano- 
mkn szifa
w r ą  fabrykacji

Warunki płacy do 
omówienia. Mieszka
nie zapewnione. Zgło
szenia przyjmuje Dy
rektor Techniczny.

r Wolne posady
STO LAR ZA początkujące
go p rzy jm ie m y . Bobo K ato 
w ice, Opolska 3. 1631g

PRZYJM Ę do pracy 18 le t
niego chłopca. Zgłoszenia: 
„C iep łom ie rz “  K atow ice,
M ariacka 35. 1504g

P A N IE N K I od 18 — 20 la t 
p rzy jm ie m y . W ytw ó rn ia  Za 
bawek Bobo Katow ice. O- 
polska 3. 1632g

K U C H A R K A  k w a lif ik o w a 
na potrzebna saraz. K a to 
w ice  Plac W olności 11/5.

1634g

i PO TR ZEBN Y czeladnik k ra  
w ieck i. Sosnowiec, 1 M aja 
13. Czesław Gondek. 1536g

K A P S L E
A ! i® » 51*. Warszawa,• Jerozolimskie 11134.

- -  (490)

PRZYJM Ę dw óch czeladni 
ków  na ro b o ty  fo rn ie ro w a  
ne. Zgłoszenia: Sosnowiec, 
M odrzejew ska 45, P racow 
nia stolarska. 1637g

1 PR ZE D STAW IC IE LA  na
okręg D o lny  Śląsk dla w y 
łącznej sprzedaży a r tyku łó w  
W y tw ó rn i P roszków, O le j- 

i ków  i  B udyn i poszukujem y 
j od zaraz. W arunek w łasny 

samochód, znajomość bran- 
j ż j’ 1 zaprowadzony w  tym  
i terenie. O fe rty  „C z y te ln ik “
| K a tow ice  pod „K .  62“ . 857d

KSIĘGOW EGO(W Ą) z do
kładną znajomością prze
b itk i m a te ria łow e j przsrj -  
m ie  F abryka  Zapałek w  
Czechowicach. Zgłoszenia 
osobiste z dokum entam i.

850d

R A D IO A P A R A T Y , lam py, 
części k u p u je  K u ku lsk i, 
K a tow ice , 3 M aja 20. 471d

K U PU JE M Y  w a n i l i ę  i
kwasek c y tryn o w y  , Enbe- 
geka“  K atow ice  P lebiscy
towa 17. ?94d

I Posad poszukują |
D Y PLO M O W A N Y  in żyn ie r 
a rch ite k t z dziesięcioletnią 
p ra k tyką  poszukuje odpo
w ie d n ie j posady z mieszka 
niem . O fe rty  „C z y te ln ik “  
Sosnowiec, pod „ 555“ . 1638g

M ASZYN Ę do szycia, spusz 
czelną, sprzedam. K a to 
w ice, K ościuszki 27. m . 7. 
oglądać od 15,30 — 18. I644g

MERCEDES 8 tonow y po 
genera lnym  rem oncie , 3 b -  
s iow y  z pap ie ram i tan io  do 
sprzedania. S iem ianowice, 
S ienkiew icza 4. Derw isz.

1643g

KO N FEKCJĘ damsko-m ę- 
ską i  dziecinną poleca w  
dużym  w yborze po cenach 
kon ku re n cy jn ych  G. G ryn - 
szpan i  Ska, Łódź, N a ru to 
w icza 25. H urt-de tab  S71d

O P E L-K A D E T do sprzeda
n ia . B ytom , Daszyńskiego 
4. m . 11. 1567g

c u p n ą

D ZIE W C ZY N A  ew. kob ie ta  P R ZY R ZĄ D Y  pom iarow e 
potrzebna do dzieci od za- e lektryczne, także uszko- 
raz. Zgłaszać się: K a to w i- dzone ku p u je  B iu ro  Tech- 
ce. Stawowa 7. m . 9. g o d z .; niezne Inż . Jan Kolie, K ra  
8 — 11 rano 1942g Ków, F lo riańska  29. 731d

j  , t °n> cena 20 zł za
Snów • °.C0 ma^zyn ^Pbhlzielni Ogrodni-
V V v Î "  Ełbiągu, 

ysoka 14, teL 106, 
504

M AJSTER  m yd la rsk i po
trze bny  na w y jazd . Miesz- 
kan ie  zapewnione 'W arun
k i :  Częstochowa, A le ja  2, 
m . 1. „Z e n i t “ . sSld

F A R B IA R Z A  oraz mecha
n ika  na dobrych  w a ru n - 
kach p rzy jm ę  na tychm iast 
W iadom ość: B y tom  Jagie ł 
lońska 15, ,,Tehema“ . I 549g

POM OCNICA domowa z do 
b ry m  gotow aniem , św iade
ctw am i od zaraz potrzebna.
Zgłoszenia: K a tow ice  Slo- 
w ack'ego 29, te l. 363-02.
sklep e lektro techn iczn i-

iSftfig i

M ASZYN Ę do pisania z 
d ług im  w a łk iem  i  do l i 
czenia kup ię . Dom  H and lo
w y  „U n iw e rsa ł“ , K a to w i
ce, R ynek 11. 707d

K S IĄ Ż K I N AU KO W E po l
skie, n iem ieckie , ku p u je  
— sprzedaje. Księgarnia 
A n tykw a rn ia  N ikodem ski 
Katow ice, Jana 14. 679d

R U TY N O W AN A  stenoty- 
p is tka  .. sekretarka z d łu 
go le tn ią  p ra k tyką  zm ien i 
posadę. L is ty  proszę k ie ro 
w ać do C zyte ln ika  K a to w i 
ce pod „1397“ . 1641g

D W IE  m łode panny poszu
k u ją  posady jako  p ra k tyku  
jące b iu ra lis tk i. Łaskawe 
o fe rty  „D z ie n n ik  Zachodni“  
K a tow ice  pod „K o le ża n k i“  

1640g

NASI ONA
warzyw ne, ro lne, k w ia 
towe drzew  i  krzew ów  
ow ocowych i  liśc ia 
stych , gw arantow ane j 
jakości, k ra jo w e  i im
portow ane p o l e c a :  
W ie lkopo lska Spółfiz. 

Ogrodnicza — Poznań, 
Dąbrow skiego 12 

Te le fon  73- 55. 
C enn ik i w ysy łam y  na 
życzenia. (PAP) <79

SAMOCHÓD 4 ton . Z is w  
i b. dob rym  stanie sprzedam 
; Orzesze, te l. 44. 1510g

POSZU KUJEM Y m a te ria ły  
izo lacy jne , b a ke lit w  p ły 
tach d ru ty  nawojowe, a r
ty k u ły  śrubowe. Fabryka , 
Roman Posiawskl, B i t  
1 M a ja 23.

|  S p r z e d a ż e  j
SAMOCHÓD osobowy Opel 
Adam  na chodzie sprzeda
m y. W iadomość te l. ' 355-24.

1630g

KOMPRESpR duży, sprze
dam y „B o b o “  K atow ice, 
Opolska 16. W ytw ó rn ia  Za
bawek. . is 33g

T O K A R N IĘ  do m eta lu  2500 
m m  dług, n iekom ple tną ko 
rzystn ie  sprzedam. O fe rty : 
..PAR“  Poznań. R a ta je -“ ta 
7 ood „2,263“ . 875d

SPRZEDAM ko m p le t p ły te k  
w zorcow ych i  po m ia ry  pre 
cyzy jne , W iadomość: Czę
stochowa, Warszawska 5, 
sklep żelazny. Tel. 25-37, 
K ow a lczyk . 377d

P O S IAD A M  strep tom ycynę 
M erck. Częstochowa, G a ri
ba ld iego 14, m . 5. 882d

K O T Ł Y , w arze ln ice, auto
k la w y , dezynfektory kon
strukcje żelazne, aparaty 
dla przemysłu. Wytwórnia 
„S up rem a“  inż. M . Sucke- 
w er. Łódź. Jaracza 40. 732d

M Ł Y N A R Z E !  P rzyb o ry  
m łyńsk ie  a r ty k u ły  techm- ezne riAotomun *.ri. _ . 
stw o

M ŁY Ń S K IE  maszyny, urzą 
dzenia, p rzyb o ry  gaza 
szwajcarska, kra jow a, p ły t 
k l  v id ta  — dostarcza hu r- 
tow o-deta liczn ie  Jung, Czę
stochowa. P iłsudskiego 21.

73fld

F o l r o s l
czysto-lniany i  sztu
czny 253

M i i
miniowy i Okienny w 
gatunku przedwojen
nym poleca Wytwór
nia M. Reiner i S-fca 
Sosnowiec, Pres. Bie
ruta 41, tel. 615-48.

k a n i a  |

POSZUKUJĘ m ieszkania 
dw upokojow ego w  Chorzo
w ie  iub  oko licy . Zgłoszenia 
C zy te ln ik  Chorzów pod 
„M ieszkan ie “ . 1437g

Z A M IE N IĘ  2 po ko je  z k u 
chn ią  z w ygodam i w  So
snowcu na 3 lu b  4 pokoje 
w  Częstochowie. O fe rty  
„C z y te ln ik "  Sosnowiec „Z a  
m iana“ . 1639g

[Lokale handitmejj
SPRZEDAM p ieka rn ię  
dzieln ica handlow a. Czę
stochowa, I  A le ja  14. m . 30 

8T6d

f » J «

SZOFER z w łasnym  samo
chodem poszukuje v/ B ie l
sku lub  B ia łe j p o ko ju  uroe 
blowanego albo p rzy  rodzi 
nie. O fe rty  „C z y te ln ik "  So 
snowiec pod „Sam ochód“ .

1635g

Poszukiwania

DROGO SZEW SKI M arce li 
poszukiw any je s t przez sy
na Fe liksa zam. W ałbrzych, 
Sobięcin, Średnia 14. m. 5.

SD7d

Czy m u rzyn  może 
stać się b ia łym ?

Oczywiście, je że li się 
u m y je  m yd e łk iem  

„M IK A D O “  515

t i i i e i
L O K A L  — skład nadający „R A D IO K L IN IK A “  K ato-

..... łJl f curu*- Sli? n a h u rt-d e ta l w  K a to - w ice, K ościuszki 8. Spe-
>•< wrnt£?w a f w icach ot.3 • ^piQ. O ie^ ty : c ja lna  naprawa * p ia tó w

•KiakOw £iU pa ! „C 7ł- e im s “  K atow ice  poci rad iow ych, szybko i  tan io  
767d ,,W. 25“ . 7773

Sprężyn? do pasów 
przoppkiieiiwycfi

każdą ilość k u p i 
ortopedysta 

J. Z IE L IŃ S K I 439 
K ra kó w , W ielopole 12

KAROSERIĘ
„Opla-Kadeta“ nową, 
lub w bardzo do
brym stanie kupię. 
Heininger, Częstocho
wa, Zaciszańska 8, 
tel. 14-60. (PAP) 495



Strona S D Z I E N N I K  Z A C H O D N I Wtorek, 10 lutego 1948 r,

Czytelnicy piszą...

Kłopoty poznańskiej m łodzieży
Dr. A. S. z Zielonej Góry nade

słał nam list. z którego cytujemy 
ciekawsze wyjątki:

„W trosce o dobro naszej mło
dzieży z przykrością poruszyć mi 
wypada sprawę stosunków pa
nujących na wydziale medycz
nym Uniwersytetu w Poznaniu.

Wydział medyczny, dysponując 
ograniczoną ilością miejsc (120) 
przed dwoma laty przyjął na 
pierwszy rok studiów 300 studen
tów. Dopuszczając ich do egza

minów terminowych okazało 
się, iż nie przewidział następstw, 
jakie za sobą pociągnęły brak 
miejsca w laboratoriach i pro
sektoriach, co w rezultacie nie 
dało młodzieży możności wykor 
nania prac zakreślonych.

Młodzież nasza uzzy się i uczy 
się pilnie i nie jest jej winą, iż 
na tle tych warunków nie mogła 
w terminie wszystkiego wykoń
czyć — lecz w pogoni za nauką 
natrafia nie tylko na trudności 
lokalne, lecz co więcej spotyka 
się z dziwnym nastawieniem nie
których profesorów.

Gros młodzieży z powodów wy
żej podanych nie mogło na czas 
wykonać prac a tym samym 
przystąpić do egzaminów. Doty
czy to ukończonego I I  roku stu
diów, któremu obwieszczono swe
go czasu, iż z uwagi na zaistniałe

fakty egzaminy z danych przed
miotów będzie można złożyć "o 
lata 1948. Dopuszczając studen
tów I I  r. do zapisania się na 
rok I I I  zapowiedziano, iż studen
ci mogą zgłaszać się do egzami
nów i tu zaczyna się nieporozu
mienie.
Studenci zgłaszają się do egza
minu z jednego przedmiotu i o- 
trzymują odpowiedź, iż skoro 
złożą ten drugi przedmiot przy 
egzaminie będą mogli zdawać 
egzamin z pierwszego przedmio
tu. Gdy zgłaszają się do egzami
nu z drugiego przedmiotu zwra
cają ich do pierwszego.

Czyniąc powyższe trudności 
młodzieży zgłaszającej się do 
egzaminów mimo podanych ter
minów, mimo dopuszczenia ich 
na I I I  rok studiów — spada na 
nich wyrok, wyrażający się po
stanowieniem cofnięcia jej na 
I I  rok. Nie jest to bagatelą, bo 
dotyczy tylko 230 studentów“ . 
Władze powołane do tego niewąt

pliwie zajmą się sprawą .poruszo
ną przez naszego czytelnika.

N a  O p o ls z c z y ± n ie

W szkole dln dorosłych w Zabrzu

C zy ta j

SPORT i WCZASY

Specjalne warunki panujące na 
Opolszczyżnie skłoniły władze szkol 
ne do organizowania szkół pow
szechnych . dla dorosłych. Szkół 
tych jest kilkanaści i spełniają one 
ważne zadanie w akcji repolcniza- 
cyjnej.

Odwiedzamy jedną z nich — 3- 
ietnią Państwową Szkołę dla Do
rosłych w Zabrzu. Szkoła — jak 
inne tego rodzaju — ma za zada
nie dać podstawowe wykształcenie 
z zakresu, szkoły powszechnej, a 
przede wszystkim dać możność 
ludności autochtonicznej opanowa- 
nia. języka ojczystego w mowie i 
piśmie. Zadanie swe szkoła spełnia 
w zupełności. Świadczą ó tym wy
niki, pierwszego roku pracy i obec
ne, Na 700 uczniów 98 proc. otrzy
mało promocję z semestru niższe
go na wyższy. Absolwenci znajdują 
zatrudnienie w przemyśle, w urzę
dach i ,w przedsiębiorstwach pry
watnych.

Do szkoły przyjmuje się kandy
datów od 14 roku życia. Górnej 
granicy wieku nie ma. Przeważają 
kobiety. Mężczyzn jest 193. Liczba 
zatrudnionych w przemyśle, gór
nictwie, MO itp. wynosi około 40 
proc. Nauka odbywa się w godzi
nach popołudniowych i obejmuje 
naukę języka ojczystego, historię, 
matematykę, geografię, przyrodę

oraz naukę o Polsce i św ięc ie  
w spółczesnym . S zko ła  m a u s tró j 
sem estra lny, a m a te r ia ł każdego se

1 pracę w  n ie j u m iło w a ł ponad 
w szystko .

P raca  w ychow aw cza  odbyw a się

Zespół taneczny 3-letniej Szkoły Powszechnej dla Dorosłych -w.
Zabrzu wraz z kierownictwem. Poto-Dziinnik z a c h o d n i

m e stru  p rze b ie ra n y  je s t w  ciągu 5 
m ies ięcy.

S zkp ła  z a tru d n ia  18 n a u czyc ie li, 
a duszą, je j  je s t kierom “ ik , M a ria n  
M a łk ie w ic z . O rg a n izo w a ł on  szko łę

S P O R T  l
Śliwice chcą wykmiewać 

sztN czie  iedewisko
G l i w i c e .  Na odbytym ostat

nio walnym zebraniu ZKSM Piast 
Gliwice, prezes klubu dyr. Denk 
złożył oświadczenie, że na jesieni 
br. Gliwice posiadać będą sztu
czne lodowisko. Ponieważ Piast 
jest klubem przy Zjednoczeniu 
Budowy Maszyn, oświadczenie 
dyr. Denka ma swoją wymowę. 
Jak się dowiadujemy, zakłady po
dlegle ZBM rozpoczęły już budo
wę urządzeń potrzebnych do sztu
cznego lodowiska. Wszystkie po
trzebne do tego maszyny mają być 
wykonane w kraju.

>>

Rewelacyjna drużyna
C hrobry“ zw ycięża i n  tu rn ie ju  szczypiorniaka

A ZS  m is t r z e m  
m  s ia tków ce p a ii

Kraków. W ub. niedzielę od
były się w  Krakowie finałowe 
rozgrywki o mistrzostwo Polski 
w siatkówce pań.

Tytuł mistrza Polski zdobyła 
drużyna AZS z Warszawy, nie 
doznając w  finale żadnej porażki. 
Na drugim miejscu uplasowały 
się zawodniczki HKS-u z Łodzi, 
następnie SKS-u z Warszawy i 
„Beskidu“ z Andrychowa.

Katowice (wk) W ubiegłą nie
dzielę odbył się w K a i  o wicach 
w hali po wystawowej pierwszy 
po wojnie tum  ej szc ;ypiornia- 
ka. w rozgrywkach wz.ęio u. 
dział 11 zespołów z mistrzem 
Polskj AKS-em z Chorzowa j re 
welacyjnym zespołem Chrobrego 
z Groszowic. Turniej przyniósł 
zdecydowane zwycięstwo miodej 
drużynie z Grossowie, która 
wszystkie po koiei drużyny zwy
ciężała bezapelacyjnie. Dwie czo 
loyye drużyny szczypiornjaka 
Polski, AKS Chorzów j  katowic
ka Pogoń, musiały uznać wyż
szość zwycięzcy, tak, że śmiało 
można zaryzykować twierdzenie, 
że „Chro&ry“ jest obeenje naj. 
lepszym zespoleni w Polsce.

Drużynę tą cechuje szybkość, 
imponujące zagrania i celność 
strzałów na bramkę. Wszyscy jej 
zawodnicy grają na jednakowym 
poziomie, tak że drużyna ta nie 
ma słabych punktów.

Mistrz Polski AKS. zupełnie 
uje'zadowolił. Zagrał niezwykle

słabo, a na zawodnikach widać 
było brak treningu.

Katowicka Pogoń zagrała na 
normalnym, poziomie, jednakże 
mimo ofiarnej gry nie mogła 
sprostać młodym zawodnikom 
Chrobrćgo. Tym razem młodość 
triumfowała nad rutyną. Pozo
stałe drużyny zagrały tak jak 
mogły, ustępując rutynie wgięd- 
nie lepiej technicznie zaawanso
wanym zespołom. Organizacja 
zawodów bardzo dobra, zaintere 
sówanie turniejem słabe, a szko 
da, gdyż niektóre spotkania sta
ły na bardzo wysokim poziomie.

Wyniki techniczne turnieju 
przedstawiają się następująco:

Eliminac.j?: AKS Chorzów — 
Pola Zachodnie Chorzów 3:4 
(3:4)„ Chrobry Groszow.ice — 
Leopolją I I  Opole 5:2 (2:1), Leo-

poiia I —- Gimnazjalny KS Ka
towice 6:2 (3:0), Pogoń I I  Kato
wice -— Rafo Raciborska kuźnia 
4:3 (1:3), Pogoń I Katowice — 
Tęcza I I  Katowice 12:3 (6;15.

Ćwierćfinały: Chrobry — AKS 
3:4 (6:1), Leopolda' I —: Pogoń II  
3:3 (2:1) Pogoń I — Tęcza I 7:5 
(5:2).

Półfinały; Chrobry — Pogoń II  
8:0 (5:0), Pogoń I — Leopolia I 
7:6 (3:2). O 3 j 4 miejsce: Leopo
lia I — Pogoń I I  8:3 (5:1).

Finał: Chrobry — Pogoń I 7'-3 
(3:1).

Końcowa klasyfikacja przed
stawia się następująco: 1) Chro
bry Groszowice, 2) Pogoń I Ka
towice, 3) Leopol» I Opole, 4) 
Pogoń I I  Katowice. Zwycięzca 
otrzymał puchar przechodni 
piękną statuę.

n ie  t y  .ko na le kc jach . W ażny m o
m e n t w  w y c h o w a n iu  i nauczan iu  
s tan ow ią  za jęc ia  św ie tlicow e . Jeże
l i  chodzi o ten d z ia ł p racy, czynne 
są 3 zespo ły : chór, zespól taneczny 

, i  te a tra ln y . Z espo ły  b ra ły  ud z ia ł w 
liczn ych  pop isach  pu b liczn ych  a 
nadto  w  okręs-ie ub ie g łych  4 m ie 
s ięcy d a ły  12 p rzeds ta w ie ń  w  św ie  
t lic a c h  za k ła d o w ych  w  R o k itn ić y , 
w  M iku le zycą ch , w  Sośnicy, w  Z abr 
s k im  D om u  K u l tu r y  itp . G rano 
sztukę  W itk o w s k ie j p t. „W ro ś li w 
z ie m ię “ . O becnie  zespół m a w  p rzy  
g o to w a n iu  sz tukę  4-a.ktow ą pt. 
„T e s ta m e n t pana W y g i“ . Poza ta ń 
cam i ś lą s k im i uczy się m łodz ież  m - 
nych  n a ro d o w ych  ta ń có w  p o lsk ich .

D uży  k ro k  na p rzó d  z ro b iła  szko 
ła , je ż e li  c h o d z i o z a o p a trz e n ie  ga

i

Z g a s i z n ic z  o l im p i js k i . . .
10 dni walk i niespotizianek

St. Moritz (tel. wł.). W nie
dzielę nastąpiło zakończenie 
V Zimowej Olimpiady. Po 
zakończeniu wszystkich kon
kurencji sportowych na sta
dionie zgromadzili się przed
stawiciele wszystkich państw 
biorących udział w Olimpia
dzie.

Po przemówieniach o ogło
szeniu oficjalnym zdobyw
ców medali w poszczególnych 
konkurencjach nastąpiła de
filada zawodników identycz
na, jak w dniu otwarcia 
igrzysk. Na czele defilady

kroczył zwycięzca slalomu 
specjalnego, Szwajcar Rein- 
alter, niosąc flagę olimpijską. 
Za nim maszerowały państ
wa w alfabetycznej kolejno
ści.

Po zakończeniu defilady 
i ogłoszeniu zakończenia 
igrzysk ściągnięto z główne
go masztu sztandar olim pij
ski.

Wisła — Zapłon (Jol. Góra) 8:8
w bo ksie

Jelenia Góra (js). Drugi wy
stąp krakowskiej Wisły na Dol
nym Śląsku, tym razem w Jele
niej ćiórze, z miejscowym Zapło
nem, zakończył się wynikiem re
misowym.

Wyniki poszczególnych walk 
przedstawiają się następująco:

W wadze muszej Lindner (Z) 
odniósł nowy sukces, nokautując 
w I I  starciu dobrego Górnika 
(W), w koguciej Dąbrowski (Z) 
uległ na punkty Kalicie (W); w 
piórkowej Gra mola (W) wywal
czył remis z doskonałym Pete
rem (Z); w  lekkiej Kokorudz (Ż) 
wywalczył punktowe zwycięstwo 
z twardym Libańskim; w pólśre- 
dniej. Bański (Z) nie rozstrzygnął 
walki z lepszym technicznie Du
dzikiem; w  średniej Piątkówski

H U M O R

Sprawa meczy W arta -S ro c łiiw  wciąż a*ku!u¡e

Komunikat PZB
Poznań. Zarząd PZB stwierdza, | gę, że jedynymi instancjami, mo

że często zdarzają się fakty, że : gącymi rozstrzygnąć sporne spra- 
kluby należące do Polskiego Zwią- j wy pięściarskie, są poszczególne 
zku Bokserskiego ignorują posta- ' okręgowe związki bokserskiej za- 
nowienia statutowe oraz instruk- rząd Polskiego Związku Bokser- 
cje zarządu i zwracają się bez
pośrednio do poszczególnych m i
nisterstw, Państwowego Urzędu 
Wychowania Fizycznego lub Zwią 
zku Związków z pominięciem 
swoich bezpośrednich władz spor
towych jak OZB i PZB.

Zarząd, Polskiego Związku Bo
kserskiego ponownie zwraca uwa-

(W) przegrał z doskonałym Fi
szerem (Z), który na początku I I  
starcia zmusił go do poddania się; 
w półciężkiej Żbik (W) wygrywa 
z Ćieniewskim (Z); w ciężkiej 
Przybylski (W) otrzymał dwa 
punkty .wobec niestawienia się w 
ringu Ferenca.

FAFAWAG I I  — TUP, 
ŚWIDNICA 9:7

Wrocław (tel. ,wł.). Spotkanie 
bokserskie o mistrzostwo klasy B 
pomiędzy rezerwową wrocławską 
drużyną Pafawągu i Świdnickim 
TUR-em zakończyło się zasłużo
nym zwycięstwem drużyny wro
cławskiej w  stosunku 9:7. Tym 
samym pozycja Burzy jako lea
dera I grupy została poważnie 
wzmocniona. Nie ulega kwestii, 
że zakwalifikuje się ona do kla
sy A.

O t i l  sds

- , , łOczy lńk 2 wiózd >
Wł-osy ¡&k jedwab — 
a tw arz brzydka ia-k noc! . .. . .
Czy naprawdę brzydka, czy ty .ko  z-ań-i...

[bana?
O tym  n a jle p ie j można się przekonać 

w cióra jąc w tw arz po każdorazowym- 
ci u m atow y k rem ,,A N 1 D .V \ k tó ry  p rzy
wraca cerze już po k ilk a k ro tn y m ' uzyc.u 
de likatność i na tura lną jasną barw«.
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bihetu w pomoce naukowe: są juz 
nowe mapy, jest globus, liczne ta
blice i obrazy do nauki przyrody, 
pomoce do nauki .fizyki, chemii iw- 
Skromna biblioteka liczy 260 to
mów. Są książki, z. dziedziny wie
dzy powszechnej, literatury i inne-

(brd)

Przegląd czasopism
Ukazał się zeszyt 5 czasopisma 

przyrodniczego ,.IVszechś-widt", or
ganu Polskiego Towarzystwa Przy
rodników im. Kopernika, wycho- 
dzącęgó pod red. Ź. Grodsinskie- 
go. Na, treść numeru składają się 
interesujące artyku ły : R. J. Woj -  
tusiąka .,Pająki — cowboye", J. 
Gzósnowksiego „N iektóre hormony 
roślinne", Ą. Swaryczewskiego .„Me 
teoryty" itd. W dziale „W ielcy 
przyrodnicy", o Duńczyku Tycho-- 
Brahe pisze L. StąńkiewiCZ&wna. 
Numer zamykają „Drobiazgi przy
rodnicze".

*
Ukazał się nowy numer (4) mie

sięcznika „Nowa Szkota". Numer 
zawiera artyku ły : K. Sosnickiego 
„K ię run k i pedagogiczne w począt
kach X X  wieku i ich aspekt po li
tyczny", M, Szulkina „Slowiano- 
znawstwo dawniej a dziś", o „Szkol 
ni d w ie  w Stanach Zjednoczonych 
Ameryki P•" pisze H. Bilińska.. 
,.Problem, karności w szkole ra 
dzieckiej" porusza K. Morcz. Nu
mer zamykają recenzje i  sprawo
zdania, kronika oświatowa i ak
tualia, oświatowe.

Nakładem Towarzystwa Nauko
wego Warszawskiego ukazał się 
rocznik „A rchiwum  Mineralogiczne 
Tow. Naukowego Warszawskiego" 
tom X V I (1946). Na treść numeru 
składają się. prace St. J.Thugutta  
„O soddlicie i jego pochodnych", 
tegoż autora „Ąnalcym, ustrój i po
chodzenie" oraz Kazimierza. Sm uli
kowskiego „ Studia petrologiczne 
obszarów granitowych na północ
nym W ołyniu". Prace zaopatrzone 
są w streszczenia w języku, fran 
cuskim< i angielskim.

Ukazał się nowy (9-10) numer , 
miesięcznika. „ Dzieci i wychowaw
ca", poświęconego zagadnieniom 
metodyki wychowania. zbioróUfijfi- 
Numer zajmuje się głównie zagad
nieniem dziecka, trudnego do profit» 
dzenia. Zagadnienie to poruszają: 
dr. Z. Szymańska, dr. Irena Sko- 
wronkówna, Eug. Wójcikowa i  Ire 
na Chmielińska. Poza tym numer 
zawiera fragmenty z książek H- 
Boguszewskiej, J. Korczaka i  i» -. 
oraz sylwetki „dzieci trudnych"• 
nakreślone przez ich tpychowąw- 
ców. Numer zamykają pogadanki 
higinicznc, recenzje i kronika.

p o d  . . .
Filatelistyka

Najdroższy gracz świata

— Nie mogę postawić pewnej dia 
gnozy — prawdopodobnie z prze
picia...

— To ja-przyjdę, gdy pan doktor 
wytrzeźwieje.

% W bieżącym miesiącu wyjeż
dżają do Związku Radzieckiego naj 
lepsi tenisiści czechosłowaccy, ce
lem rozegrania szeregu meczów 
pokazowych.

W skład ekipy wejdą: Drobni/, 
Cernik, Sibą i Miskoua. Czesi grać 
będą w Moskwie i  w innych wiek 
szych miastach Związku Radziec
kiego.

Londyn. Pierwszoligowy klub 
angielski „Sunderland“ zapłacił 
drpżynie „Newcastle Unitet“ 
18.000. funtów sżterl.. odstępnego 
za jej napastnika Leu Shackłe- 
tona.

Kwota ta jest druga co do wy- 
skiego i roczne walne zgromadzę- I sokości odstępnego za zawodnika.
nie ,PZB. Kluby i okręgi nie prze
strzegające tych zarządzeń, będą 
w przyszłości zawieszone, względ
nie skreślone z listy członków.

Turniej tenisc ,/y 
na kortach krytych 

w MoskwU
Moskwa. W hali krytej „Dyna

ma“ w Moskwie zakończył się 
w ielki turniej tenisowy, w którym 
udział brali czołowi tenisiści Zw. 
Radzieckiego. W grze pojedynczej 
mężczyzn zwyciężył Ozierow, 
wśród kobiet, triumfowała Gorina, 
druga na liście najlepszych teni- 
sistek ZSRR.

Wyższą sumę zapłacono jedynie 
za reprezentacyjnego środkowego 
napastnika Anglii, Tommy Law- 
tóna, którego „Notts County“ ku
p ił w listopadzie ub. roku . za 
20.000 funtów od „Chelsea“ .

Ł y ż w ia rz e
w Daios

St. Moritz (Tel. wł.). Mistrzo
stwa świata w łyżwiarstwie ar
tystycznym pań, panów i par od
będą się w  czasie od 11 do 15 lu 
tego w Davos. 76 zawodników i 
zawodniczek zgłosiło się do tych 
mistrzostw. Są to przeważnie za
wodnicy,. którzy brali udział w 
Olimpiadzie Zimowej.

Swego czasu została poruszona 
na, tym miejscu sprawa znaczka 
pocztowego z słynnym górnikiem, 
pracującym w kopalni... boso, cze
go żaden górnik od początku świa 
ta jeszcze nic robił.

Ponieważ jednak is tn ie je  pra
wo s e r ii ,  w ię c  n ic  d z iw n e g o , że 
M in is te r s tw o  Poczt i Telegrafów 
w y p u ś c iło  d r u g i taki bardzo cie
ką w y  zn a cze k , tym ra z e m  % — ko
s ia rz e m .

Znaczek przedstawia się bardzo 
efektownie. Kosiarz jest siermięż- 
no - piastowski, posiada sumiasty 
was, kosę, pochewkę na osełkę, 
rozchełstaną koszulę, i portki, ta 
kie w sam raz, jak na kosiarza 
przystało. Niby wszystko w po
rządku.

No i wobec powyższego wzrok 
nasz przenosi się na dalszy plan 
obrazka, mija dzielnego kosiarza 
i spotyka się z łanem zboża, ^bo
ża wysokiego, pięknego, clilebo- 
dajnego, tak na oko żytn:o-psze- 
nicznego, chylącego się pod cię
żarem ziarna * srebrzącego się w 
skwarnym słońcu. Jednym sło
wem, zboże — prima.

Tylko, że tak po dłuższej chwili 
obserwacji coś nam się w tym 
zbożu zaczyna me podobać. Ale 
co? No właśnie. Nie podobać się 
nam zaczyna — położenie tego 
zboża, ,iego, że się tak wyrazimy, 
pozycja geograficzna w stosunku 
do kosiarza. Albo jeszcze lepiej: 
Niepodobać nam się zaczyna — 
k o s i a r z !

Kosiarz bowiem, proszę Pań
stwa... nie umie kosić. Jak Boga 
kocham! Spytajcie każdego, kto

ełioć raz w życiu trzymał kosę J* 
ręku. czy można, w ogóle czy st* 
da — kosić cokolwiek, stojąc P r ’  
w ą stroną do koszonej rzeczy- 
Jak chce się coś kosić, to trzeba 
mieć koszoną rzecz koniecznie P** 
swej lewej ręce, bo inaczej nigdT 
by się niczego nie skosiło, t 
jątkiem chyba swoich własnych 
nóg.

A tymczasem kosiarz na znacz
ku kosi właśnie swoje pszenno- 
żytnie zboże -r- * prawej strony- 
Kosi i kosi ze strasznie piastow
sko - siermiężną miną, ale my pa
trząc na niego mówimy:

__ Niech go Bóg ma w- swej  
opiece! Biedak się ty|ko n»P^_ 
czy, a nic nie skosi... A może ' 
szcze sobie co zrobi? Szkoda h 
było tego kmiecia, tego żniwia
rza, tego polskiego chłopa, ktptą 
jest potęgą i basta — jak mów1 
Wieszcz...

Oczywiście trudno wymagać- 
żeby Ministerstwo. Poczt i  Tele
grafów znało się na rolnictwie- 
tak jak i przy poprzednim znacz
ku nie wymagaliśrńyj by się * 
!o na górnictwie. Niemniej jed
nak Ministerstwo Poczt i Telegra' 
fćw mogło po otrzymaniu pro.iek' 
tu znaczka zatelefonować do .Mi
nisterstwa Rolnictwa i zapyta'-• 
„Halin, czy nie wiecie przypad
kiem. z której strony kosi się 
że...?“

I  dopiero, gdyby tam tego ni* 
wiedzieli, to byłby skandal.

A tak. to jest tylko mała n i* '
p rz y je m n o ś ć .

No, trudno — prawo serii.
Niejaki K.
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